
Instrumenty muzyczne z Poznania

Czesław Miłosz 
laureatem literackiej 

nagrody Nobla9 bm. przyznana została w Sztokholmie tegoroczna na­groda Nobla w dziedzinie lite­ratury. Otrzymał ją polski poeta 1 prozaik, Czesław Mi­łosz, mieszkający stale w Sta­nach Zjednoczonych.Jak stwierdza Akademia Szwedzka w uzasadnieniu, na­groda przyznana została C. Miłoszowi za całokształt twór­czości, „w której z bezkom­promisową wnikliwością ujaw­nia zagrożenie człowieka w święcie pełnym gwałtownych konfliktów”.
C. Miłosz jest czwartym 

Polakiem — laureatem nagro­
dy Nobla od czasu ufundowa­
nia tej nagrody w 1900 roku. Poprzednio nagrodę tę otrzy­mali: Maria Skłodowska-Curie (dwukrotnie) w dziedzinie fizy ki i chemii, Władysław Rey­mont i Henryk Sienkiewicz w dziedzinie literatury. (PAP)

Zadania
Rady Młodzieży 
Robotniczej ZSMP9 bm. w Warszawie obrado­wała na plenarnym posiedze­niu Rada Młodzieży Robotni­czej ZSMP.Ukierunkowując i rozwija­jąc dyskusję z ostatniego ple­num » Zarządu Głównego ZSMP przedstawiono szereg propozycji zmian w programie działania związku umożliwia­jących skuteczniejsze podej­mowanie problemów młodzieży robotniczej. Wiele krytycznych uwag padało np. na temat do tychczasowego funkcjonowa­nia funduszu akcji socjalnej młodzieży. Wykorzystywany był on głównie do finansowa nia imprez rozrywkowych, pod czas gdy najważniejszym za­daniem FASM-u powinno być zaspokajanie najpilniejszych potrzeb socjalnych młodzieży. Fundusz — podkreślano nale­ży przeznaczać przede wszy­stkim na spłatę kredytów u- dzielanych młodym małżeń­stwom, na pożyczki uzupełnia jące wkład mieszkaniowy, na rozwój ruchu naukowego wśród młodzieży. (PAP)

Kolejne salony specjalistyczne 
na terenach MTPNa terenach Międzynarodo­wych Targów Poznańskich koń czą się przygotowania do ko­lejnych czterech międzynaro­dowych salonów specjalistycz­nych. Ich otwarcie nastąoi w najbliższą niedzielę, 12 bm. Będą to imprezy organizowa­ne już po raz drugi: „Budma” “(międzynarodowy salon narzę­dzi, maszyn i materiałów bu­dowlanych), „Drema” (maszy­ny i narzędzia do obróbki drewna), „Mezura” (aparatura pomiarowo-kontrolna i auto­matyka) oraz organizowany po raz trzeci Międzynarodowy Sa lon Techniki Biurowej „Inter- biuro”. Wszystkie te imprezy trwać będą do 17 bm.Ekspozycja tych imprez zaj mie powierzchnię 9 300 m kw., a wezm’:. w niej udział — o- prócz producentów krajowych

OCENA DZIAŁALNOŚCI KOMITETÓW KONTROLI SPOŁECZNEJ • PRO­
JEKT USTAWY O TERMINIE ZAKOŃCZENIA KADENCJI ŁAWNIKÓW 
I CZŁONKÓW KOLEGIÓW DO SPRAW WYKROCZEŃ • RATYFIKOWA­
NIE KONWENCJI MIĘDZYNARODOWYCH • MIANOWANIE AMBASA­

DORÓW

Posiedzenie Rady Państwa

DALSZY CIĄG DYSKUSJI NAD ZAŁOŻENIAMI PRO­
JEKTU NPSG I BUDŻETU N A ROK 1981 • WYSTĄPIE­
NIE PREMIERA • ZMIANY W SKŁADZIE RADY PAŃ­
STWA I RADY MINISTRÓW & DEZYDERATY KOMISJI 

SEJMOWYCH I INTERPELACJE POSELSKIE

Poselska debata o istotnych
9 bm. odbyło się w Belwede 

rze posiedzenie Rady Pań­
stwa.

Rada Państwa dokonała o- 
ceny przebiegu wyborów Wo­
jewódzkich Komitetów Kon­
troli Społecznej, ustalonych 
przez nie kierunków działalno 
ści oraz ich zamierzenia w za 
kresie umacniania kontroli spo 
łecznej w województwach.Stwierdzono, iż mimo szere gu słabości występujących w pracy komitetów kontroli spo łecznej, ich powołanie było ce lowe. a działalność przyczynia się do umocnienia kontroli spo łecznej w terenie, a także do podejmowania i załatwiania spraw istotnych dla ludności. Oceniając efektywność syste­mu kontroli społecznej wska­zano między innymi na różno rodny charakter przyczyn o- graniczających jej skutecz­ność, jak niewłaściwy dobór osób, niedostateczna inspira­cja ze strony rad narodowych w związku ze słabościami w pracy ich organów, wadliwa organizacja pracy itp. Wiele uwagi poświęcono problema­tyce więzi KKS ze społeczeń­stwem, a zwłaszcza ze wszy­stkimi związkami zawodowy­mi. Nawiązanie z nimi bezoo- średniego współdziałania Jest jednym z4 najważniejszych za dań KKS. Istnieje również po trzeba szerszej współpracy z samorządem robotniczym, sa­morządem mieszkańców miast i samorządem spółdzielczym.W swojej działalności KKS powinny oprzeć się przede wszystkim na działaczach o o- sobistych predyspozycjach spo łecznych do pracy w tych or­ganach. cieszących się dużym autorytetem w środowisku, nie zależnie od przynależności par tyjn^j.Nowe możliwości dla sku­teczniejszego działania zysku­ją KKS dzięki uchwalonej w dniu 8 hm. przez Sejm usta­wie o Najwyższej Izbie Kon­troli. w której zawarty został orzeok o wsnójdziałar;,i NIK z komitetami kontroli spo­łecznej.Uchwalone przez wojewódz

— wystawcy z kilkunastu państw. Największą grupę wy stawców zagranicznych zgro­madzi salon „Mezura”.Jest już tradycją poznań­skich salonów, iż imprezie han dlowo-wystawienniczej towa­rzyszyć będą konferencje na­ukowo-techniczne, które zgro­madzą nie tylko handlowców, ale także inżynierów i techni­ków specjalizujących się w produkcji aparatury wystawie nej na salonach.Równolegle z salonami na terenach MTP odbywać się bę dzie Międzynarodowe Trienna le Mebla, pierwsza tego typu impreza w Polsce i krajach so cjalistycznych. Zgromadzi ona meble wykonane według pro­jektów 50 zagranicznych i 97 polskich projektantów, (map) 

kie KKS plany pracy na ogół prawidłowo określają kierun­ki działania tych komitetów w bieżącym roku. Wskazane jest jednak, by prezydia WRN dokonały szczegółowej anali­zy przyjętych w planach za­dań i spowodowały szersze u- względnienie problemów:
— udziału samorządu robot 

niczego w rozpatrywaniu 
spraw socjalno-bytowych za­
łóg oraz wzmacniania samo­
rządu mieszkańców w roz­
strzyganiu istotnych proble­
mów miejsca zamieszkania,

— zwiększenia skuteczności 
działań kontroli społecznej w 
zakresie dystrybucji usług i 
towarów oraz ustalania i sto­
sowania cen. zwłaszcza w od 
niesieniu do artykułów żywno 
ściowych,

— przestrzegania zasad spra 
wiedliwości społecznej, zwła­
szcza w rozdziale mieszkań i 
innych świadczeń szczególnie 
istotnych dla społeczeństwa.Rada Państwa postanowiła podjąć inicjatywę ustawodaw­czą w sprawie projektu usta­wy o terminie zakończenia ka dencji ławników ludowych oraz członków kolegiów do spraw wykroczeń. Obecna ka­dencja ławników ludowych w sądach powszechnych oraz, w Okręgowych Sądach Pracy i Ubezpieczeń Społecznych, jak również kadencja członków kolegiów do spraw wykroczeń przy terenowych organach ad­ministracji państwowej upły­wa z dniem 31 grudnia 1980 r.Szeroki zakres udziału ław­ników w orzecznictwie sądów, a członków kolegiów w orzecz nictwie w sprawach o wykro­czenia i znaczenie czynnika społecznego w wymierzę spra wiedliwości wymagają starań nego przygotowania i przepro wadzenia kampanii wyborczej, co aktualnie, ze względu na szeroką dyskusję nad sytua­cja społeczno - gospodarczą kraju i dokonujące się zmiany w ruchu związkowym byłobv trudne do realizacji. Z tych 
względów projekt przewiduje 
nrzedłużenie obecnej kadencji 
ławników ludowych oraz człon 
ków kolegiów do spraw wy­

Trwają zacięte walki 
na froncie irańsko-irackimCzwartek był 18 dniem woj­ny irańsko-irackiej. Trwają nadal zacięte walki. W nocy ze środy na czwartek samolo­ty irańskie bombardowały przedmieścia Bagdadu. Był to pierwszy nalot na stolicę Iraku od kilku dni. Jak dotąd brak bliższych szczegółów bombardowania. Agencja Reu­tera pisze, że w północnej czę ści miasta widać było łuny po­żarów.Agencja Pars podaje nato­miast, że wojska irackie o- strzelały w środę rakietami dzielnicę mieszkalną w Dezfu lu w irańskiej prowincji Chu zestan. Zniszczeniu uległo 40 domów mieszkalnych. Liczba ofiar jest prawdopodobnie du­ża. Jak dotąd nie wiadomo, 

kroczeń przy terenowych orga 
nach administracji państwowej 
o jeden rok kalendarzowy, to 
jest do dnia 31 grudnia 1981 r. Ponieważ niektóre rady naro­dowe dokonały już częściowe­go wyboru ławników oraz członków kolegiów do spraw wykroczeń przy organach ad­ministracji państwowej na nową kadencję, projekt usta­wy przewiduje, że kadencja tych ławników i członków ko­legiów upłynie z końcem 1981 r. Rada Państwa rozpatrzyła informację Ministerstwa Spraw Zagranicznych i Ministerstwa Sprawiedliwości o funkcjono­waniu umów dotyczących o- brotu prawnego łącznie z prak tyką realizacji konwencji kon­sularnych w tym zakresie. Oceniając funkcjonowanie za­wartych przez Polskę u- mów regulujących obrót prawny tak w’ sprawach cywilnych jak i karnych stwierdzono, że przyczynia­ją się one w znacznym stopniu do poprawy ochrony interesów obywateli. Niektóre aspekty obrotu prawnego w sprawach cywilnych i kar­nych ujęte są w zawartych przez Polskę konwencjach kon sularnych. W zakresie szeroko rozumianego obrotu prawne­go konwencje na ogół przyz­nają urzędnikom konsular­nym uprawnienia w zakresie wykonywania pewnych czyn­ności administracyjnych, nota Halnych, sądowych, dotyczą­cych stanu cywilnego, realiza­cji spadków oraz sprawowania opieki nad statkami morski­mi. Rada Państwa wskazała, że wobec stałego wzrostu o- brotu osobowego i gospodar­czego z innymi państwami nie zbedne jest dalsze traktatowe zabezpieczanie interesów pol­skich obywateli i osób praw­nych. Omówiono program dal­szych działań w tej dziedzinie.Rada Państwa ratyfikowała: 

Protokół do umowy między 
PRL a Republiką Bułgarii o po­
mocy prawnej i stosunkach praw­
nych w sprawach cywilnych, ro­
dzinnych i karnych.

Konwencję nr 149 Międzynaro-
Dokończenie na str. 2

jednak ilu było zabitych i ran nych. Pars pisze również o ostrzelaniu przez artylerię ira cką szpitala i sanatorium w stolicy Chuzestanu — Ahwa- zie oraz odparciu w środę przez siły irańskie wojsk ira­ckich o dalsze 20 km od Ahwa zu. Nadal z frontu nadchodzą sprzeczne wiadomości.Premier Iranu Mohammad Ali Radzai — pisze Reuter — zapowiedział w środę w o- świadczeniu radiowym ofensy wę dyplomatyczną swego kra­ju. Występując przed mikrofo nami radia teherańskiego Ra­dzai powiedział, że Iran wy- śle wkrótce delegację na wy­sokim szczeblu do „krajów re wolucyjnych”, żeby przedsta­wić swoje stanowisko w kon­flikcie z Irakiem. Nie sprecy­zował on o jakie kraje cho­dzi. (PAP)

W sklepach nie czekaję długo na nabywców flety proste produ­
kowane przez Poznańskie Żakłady Przemysłu Muzycznego. Na

* zdjęciu: podczas pakowania instrumentów.
Fot. — R. Królak

sprawach Polski
8 bm. o godz. 23.30 zakoń­

czyło się posiedzenie Sejmu 
PRL. Publikujemy dalszy ciąg 
poselskiej dyskusji nad zało­
żeniami projektu NPSG i bu­
dżetu na rok 1981. Na porząd­
ku dziennym sejmowego posie 
dzenia były także zmiany w 
składzie Rady Państwa i Ra­
dy Ministrów.

Wystąpienie J. Pińkowskie- 
go zamieszczamy na str. 2, ży­
ciorysy prezesa NIK Mieczy­
sława Moczara i nowo wybra 
nych członków rządu publiku­
jemy na stronie 3.Oto dalsze wystąpienia po­słów.Poseł Kazimierz Męcik (PZPR) oświadczył, że w debacie nad przedstawioną przez rząd in­formacją o wstępnych założe­niach planu na rok 1-981 nie może zabraknąć autentycznej konsultacji założeń tego planu z jego przyszłymi wykonawca­mi. Poseł wyraził pogląd, iż plan ustalany był dotychczas bardziej pod ambicje kie­rownictw resortu i zjednoczeń
Plenum KW PZPR w Pile

Partia wobecWczoraj w Pile odbyło się plenarne posiedzenie woje­wódzkiej organizacji partyj­nej. Tematem debaty było o- mówienie zadań instancji i organizacji partyjnych wyni­kających z aktualnej sytuacji społeczno - gospodarczej w regionie z uwzględnieniem uchwał VI Plenum KC PZPR. W obradach, którym przewod­niczył I sekretarz KW PZPR — Michał Niedźwiedź uczestni czył przewodniczący Central­nej Komisji Rewizyjnej KC PZPR — Jerzy Muszyński.Punktem wyjściowym do szczerej dyskusji był referat przygotowany przez Egzekuty­wę KW PZPR oraz XX wy­stąpienie I sekretarza KW PZPR. Przedstawił on ze­branym skomplikowaną po­litycznie sytuację w życiu politycznym i gospodarczym Pilskiego. I sekretarz KW PZPR zaakcentował prob­lemy 'zaopatrzenia rynku, kłopoty w realizacji zadań bu downictwa mieszkaniowego o- raz potrzebę rytmicznej pra­cy przemysłu i wielu innych dziedzin życia gospodarczego. Krytycznie odniósł się do prze jawów złego kierowania i za­rządzania, nadużywania wła­dzy. Jednocześnie wskazał na potrzebę zmiany sposobu dzia łania partii, podniesienia ran­gi zebrań partyjnych. Poinfor mował też zebranych, że w o- statnim czasie do Wojewódz­kiej Komisji Kontroli Partyj­nej wpłynęło 144 spraw, w których zasygnalizowano prze kraczanie zasad działalności partii. W stosunku do jednej piątej spraw zarzuty się po­twierdziły, są one wnikliwie badane przez WKKP oraz Cen tralną Komisję Kontroli Par­tyjnej.Wiele miejsca mówca po­święcił problemom aktualnej oracy politycznej i najpilniej­szym zadaniom jakie dla 4? 000 wojewódzkiej organizacji par­tyjnej wynikają z uchwał VI Plenum KC PZPR. Podkreślił 

niż z punktu widzenia aktual­nych możliwości. Robotnicy domagają się, a mają kutemu prawo, aby dyskutować o spra­wach planów produkcji — ja­ko faktyczni gospodarze zakła­du — zanim zapadną ostatecz­ne decyzje. ,W sytuacji kłopotów surow­cowych i zaopatrzeniowych nie powinniśmy bać się planów przejściowo niższych, kładąc nacisk na solidność, dokład­ność. a przede wszystkim na rytmiczność produkcji, a w konsekwencji eliminację na­pięć i rozczarowań załogi.W kontekście planowania, poseł poruszył też problem dalszego rozwoju budownic­twa mieszkaniowego w Często­chowie, którego głównym wa­runkiem jest rozwiązanie pro­blemu dostaw ciepła. Dotych­czas wzrost zapotrzebowania na ciepło w tym mieście zabez pięczała huta i rozwój jej urządzeń energetycznych. Z chwilą zahamowania rozbudo-
(Ciąp dalszy na str 2)

nowych zadańrolę przemian jakie zachodzą w naszym kraju i wartości programu partii, który wyma ga poparcia przez całe społe­czeństwo, doskonalenia demo­kracji socjalistycznej.W dyskusji wypowiadali się przedstawiciele wielu środo­wisk, którzy nawiązując do o- gólnonarodowej odnowy' w życiu politycznym przezento- wali konkretne przykłady nie prawidłowości, będących przy czyną kryzysu, jak również w chwili obecnej arytmii produk cji i zmniejszonej wydajności pracy. Z tego wynika potrze­ba zmiany stylu zarządzania gospodarką narodową, funk­cjonowania partii, przejścia na szczery dialog, którego wyni­kiem będzie zdecydowana po­prawa autorytetu, a także wzmocnienie aktywności wszy stkich członków partii i orga­nizacji partyjnych na wszy­stkich szczeblach.Sporo uwagi poświęcono jed ności ruchu związkowego, wy pracowywaniu nowych metod działania w interesie klasy ro botniczej.W dyskusji głos zabrał rów­nież wojewoda pilski — An­drzej Śliwiński, który odpo­wiadał na zgłoszone przez za­łogi zakładów pracy woje­wództwa pilskiego postulaty i sposoby ich rozwiązywania.Partyjny obrachunek doko­nany na wczorajszym plenar­nym posiedzeniu będzie w najbliższym czasie skonsulto­wany i weryfikowany w pod­stawowych i oddziałowych er ganizacjach partyjnych Pil­skiego. Podczas listopadowych obrad plenum KW PZPR, któ re będą kontynuacją wczoraj­szego posiedzenia, przedstawio ny zostanie program działania na najbliższy okres.W części organizacyjnej ple num przyjęło rezygnację Józe fa Fochta z funkcji sekreta­rza. członka Egzekutywy i członka KW PZPR w Pile.(wis)
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Sejm rzeczywisty
Trwa narodowa debata nad 
' sprawami Polski. Szczegół 

na tu rola poczyna przypadać 
Sejmowi. Jego rzeczywisty 
wpływ na losy kraju był do tej 
pory dosyć umowny. Sejm prze 
ważnie przyjmował do wiadomo 
ści, akceptował decyzje, które za 
padały poza nim. Równocześnie 
ta reprezentacja narodu mia­
ła prawie zawsze — jednakowe, 
potakujące zdanie. Ostre, pole­
miczne dyskusje nie wychodzi­
ły poza posiedzenia sejmowych 
komisji, nie były znane szersze 
mu ogółowi.

Że może być jednak inaczej 
— zaświadczyły już poprzednie, 
wrześniowe obrady Sejmu, gdy 
z jego trybuny padały słowa 
gorzkiej prawdy o sytuacji pań­
stwa; słowa, których mury gma 
chu przy ulicy Wiejskiej od daw 
na nie słyszały.

Podczas przedwczorajszego po 
siedzenia to nowe w rozumie 
niu roli Sejmu też dało znać o 
sobie. Przyjęto m. rn. ustawę o 
ponownym podporządkowaniu 
Sejmowi Najwyższej Izby Kon­
troli. Ale mnie szczególnie zain 
teresowały inne sprawy.

Oto wicepremier Henryk Ki­
siel przedstawił wstępne założe­
nia planu społeczno-gospodar­
czego na rok 1981, stwierdzając 
przy tym, iż „stanowisko wyra­
żone przez Wysoką Izbę będzie 
podstawą dalszych proc rządu". 
Do tej pory plany takie, już w 
szczegółach opracowane, Sejm 
po prostu zatwierdzał — w przy 
szłości, być może, nie zgodzi się 
na nieprzemyślane do końca pro 
jekty.

Z kolei w dyskusji posłowie 
zgłosili wniosek, by „kompeten­
cje Sejmu w kwestii mianowa­
nia 'i odwoływania członków rzą 
du nie były czystą formalnością". 
A ponadto dzięki interpelacji po 
selskiej przedstawiono budzącą 
różnorodne emocje sprawę reje 
strocji Niezależnego Samorząd­
nego Związku Zawodowego „So 
lidamość".

Dwa niedawne posiedzenia 
Sejmu zdają się wskazywać, że 
temu przedstawicielstwu narodu 
zostanie przywrócona właściwa 
rola.

BRAN

Posiedzenie
Rady Państwa

Dokończenie ze str. 1 
dowej Organizacji Pracy dotyczą­
cą zatrudnienia oraz warunków 
pracy i tycia personelu pielęg­
niarskiego, 

Poprawki do konwencji o mię­
dzyrządowej morskiej organizacji 
doradczej;

Mianowano:
Włodzimierza Janiurka ambasa­

dorem nadzwyczajnym i pełno­
mocnym PRL w Meksykańskich 
Stanach Zjednoczonych,

Lucjana Lika ambasadorem nad­
zwyczajnym i pełnomocnym PRL
w Republice Indonezji,

Emila Machulskiego ambasado­
rem nadzwyczajnym i pełnomoc­
nym PRL w Zjednoczonej Repu­
blice Tanzanii.

Poznańskie Biuro Prognoz In­
si vtu'u Meteorologii i Gospodar 
ki Wodne! przewiduj? na dziś w 
Wielkopolsce zachmurzenie duże 
z większymi przejaśnieniami, prze­
lotne opady desz.czu

Temperatura maksymalna od 
plus 12 do plus 14 stopni, mini­
malna od plus 4 do plus 6 stop­
ni Wiatr umiarkowany i dość 
silny, w porywach bardzo silny, 
południowo-zachodni

Wczoraj o godz 18 zanotowano 
następujące temperatury: w Po­
znaniu nlus 15 stonni. w Kaliszu 
i Lesznie nlus 1 fi stopni, w Koni­
nie nlus 17 storni w Pile plus 14 
stopni; ciśnienie 985 hPa czyli 
738,8 mm.

Dzisiejszy serwis infomnocyipy 
opracował: Józef Gołaszewski

Na dzisiejszym posiedzeniu uchwalona została ustawa przywracająca bezpośredni nadzór Sejmu nad NIK. Rząd wita ten wielkiej wagi akt konstytucyjny z dużym zado­woleniem.Umocnienie roli Sejmu i je­go funkcji kontrolnej jest jed ną z najważniejszych gwaran­cji, przestrzegania praworząd- nóści w naszym kraju i roz­woju demokracji w myśl za­sad, które stanowią funda­ment ludowego państwa. Rząd ze swej strony będzie wzmac­niał i doskonalił formy kon­troli finansowej i resortowej. Nie zamierzamy mnożyć ilości kontroli, chodzi nam o podnie­sienie ich jakości i efektywno ści.Przed miesiącem — konty­nuował premier — przedłoży­łem Wysokiej Izbie, w imie­niu rządu, program przed­sięwzięć i działań mających na celu przede wszystkim po­prawę warunków życia ludzi pracy, realizację zawartych po rozumień z komitetami straj­kowymi Wybrzeża i Śląska oraz rozwiązywanie najpilniej­szych i najbardziej nabrzmia łych problemów społecznych i gospodarczych.Pragnę poinfonmować Wyso ką Izbę o pracach rządu w tym krótkim, ale jakże zara­zem trudnym okresie. Ze szczególną skrupulatnością wy pełniamy zobowiązania, jakie przyjął na siebie rząd w ra­mach zawartej umowy społecz nej. Potwierdzam w tym miej scu ponownie zdecydowaną wolę rządu ich konsekwentnej i terminowej realizacji.Wychodząc naprzeciw pra­cowniczym postulatom, rząd postanowił przyspieszyć wy­konanie planu powszechnych podwyżek płac. Według pier­wotnych ustaleń, wprowadza­nie podwyżek płac miało się zakończyć w czerwcu przyszłe go roku. Postanowiliśmy jed­nak zrealizować je do końca stycznia 1981 roku. Zgodnie z tym do końca października bieżącego roku podwyżkami płac objętych zostanie około 10 milionów zatrudnionych we wszystkich podstawowych dzia łach gospodarki uspołecznio­nej. Pozostałe grupy pracowni cze, w liczbie 2 milionów osób, otrzymają podwyżki w naj­bliższych miesiącach.Rząd pragnie działać w spo­sób rzetelny i odpowiedzialny. Dlatego chciałbym oświadczyć że dokonując w -wielkiej skali podwyżek płac, chcieliśmy wyjść jak najdalej, na ile to jest n]ożliwe. postulatom lu­dzi pracy. Mieliśmy prawo brać przy tym pod uwagę przesłanki społeczne, nakazu­jące uwzględnianie nie tylko obecnych możliwości gospo­darki, której stan nie stwarza aktualnie dostatecznego po­krycia towarowego dla zwięk­szonych przychodów pienięż­nych ludności, lecz liczyć na wzrost inicjatywry pracowni­czej, gospodarności, na zwięk­szenie produkcji i wydajności, gdyż to dopiero gwarantuje realną poprawę warunków ży cia.Najważniejszą z gwarancji odnowy i poprawy warunków życia jest ożywienie naszej
(Ciąg dalszy ze str. 1) wy tego zakładu, miasto zna­lazło się w sytuacji krytycz­nej. Rozumiejąc potrzebę in­westycyjnych przesunięć w na kładach na inwestycje i spoży cie, trzeba jednak wziąć pod uwagę rozbudowę urządzeń, które bezpośrednio wiążą się z poprawą warunków życia zarówno w nowych, jak i w starych osiedlach.Poseł Barbara Koziej - 'Żu­

kowa (SD) omawiając niektó­re problemy aktualnej sytuacji społeczno-gospodarczej stwier­dziła, że przy całym krytycy­zmie i ostrożności w przywra­caniu zaufania przeważająca większość obywateli na pierw­szym miejscu stawia sprawy dobrej organizacji pracy, po­rządku i sprawiedliwości spo­łecznej. Wykorzystując wszy­stkie cenne propozycje trzeba teraz zebrać siły, aby możliwie najszybciej przywrócić normal ny rytm pracy, której efekty nozwolą na zrealizowanie zo­bowiązań przyjętych w poro­

Wystąpienie J. Pińkowskiegogospodarki, podniesienie jej wydajności, co można osiągnąć jedynie lepszą pracą, lepiej wy konywaną w każdym zakła­dzie pracy i gospodarstwie rolnym, lepiej organizowaną przez administrację gospodar­czą i państwową wszystkich szczebli. Dalsze mnożenie żą­dań płacowych — a niestety mamy jeszcze z tym do czy­nienia — nie poprawi sytuacji, ale ją skomplikuje. Musimy wspólnie szukać pokrycia zwiększonych dochodów pie­niężnych.Przyspieszenie realizacji po­rozumień płacowych sprzyjać będzie w całym kraju przy­wracaniu normalnego rytmu pracy i wzrostowi produkcji, jako głównego źródła poprawy sytuacji na rynku, w czym wszyscy są zainteresowani. O to zwróćmy się do ogółu ludzi pracy.Zdecydowaliśmy już podej­mując konkretne decyzje, że od 1 stycznia 1981 roku, roz- pocznie się pierwszy etap za­powiedzianej na okres do 1983 roku reformy systemu emery­talnego oraz podwyżek dodat­ków rodzinnych. Również od nowego roku postanowiliśmy zwiększyć pomoc x funduszu alimentacyjnego dla osób sa­motnie wychowujących dzie­ci. Od 1 października tego roku podnieśliśmy wysokość stypendiów oraz rozwinęliśmy inne formy pomocy dla stu­dentów. Wprowadziliśmy już dogodniejsze warunki korzy­stania z kredytów7 dla mło­dych małżeństw7. Równocześ­nie rząd czyni energiczne kro­ki, zmierzające do ścisłej kon­troli kosztów7 utrzymania. Pod jęliśmy już odpowiednie de­cyzje w’ sprawne rozwinięcia badań i analiz kosztów utrzy­mania. Ich wyniki będą pod­dane kontroli społecznej. Rząd podjął uchwałę o zaostrzeniu kontroli cen 115 podstawo- wych artykułów rynkowych, mających decydujące znacze­nie dla życia rodzin. Załat- wiliśmy szereg innych spraw wynikających z podpisanych porozumień. Wiele postula­tów7 robotniczych zostało zre- alizow7anych lub jest w trak­cie realizacji przez władze te- renow7e, kierownictwa resor­tów, zjednoczeń i zakładów pracy. Rząd kontrolować bę­dzie, aby wszystkie postulaty zostały rozpatrzone i zalatwio ne.Obecnie trw7ają intensywne prace nad szczegółowymi za­sadami w7prow7adzenia w przy szłym roku wolnych od pracy sobót lub innych dni, w ra­mach pięciodniowego tygodnia pracy.W przygotowaniu są projek ty aktów prawnych, których celem jest, zgodnie z postula­tami. rozszerzenie uprawnień do obniżonego wieku emery­talnego dla pracowników za­trudnionych w szczególnie u- ciążliwych warunkach, świad­czeń za pracę wykonywaną na innym stanowisku z po- wTodu utraty zdrowia, zwięk­szenie pomocy państwa dla 
Poselska debata o istotnych sprawach Polskizumieniach rządu z międzyza­kładowymi komitetami straj­kowymi.Rząd jest zdecydowany rze­telnie i sumiennie wywiązać się ze swoich zobowiązań. Nie może być w tym jednak osa­motniony. Musi mu w tym po­móc całe społeczeństwo.Na czoło spraw wysuwa się obecnie kwestia poprawy za­opatrzenia. codziennego życia każdego obywatela. Niewiele mamy w obecnej sytuacji do zaoferowania, lecz to co ofe­rujemy musi być najwyższej jakości. Dotyczy to zaopatrze­nia w artykuły żywnościowe. Nic, co produkuje przemysł spożywczy, nie może być nie­jadalne lub niskiej jakości. Podobnie jest w przypadku zaopatrzenia w artykuły prze­mysłu odzieżowego i meblar­skiego.Aby dać więcej towarów 

matek wychowujących małe dzieci.Obok doraźnych przedsię- w7zięć, rząd równolegle pracu­je nad przygotowaniem długo­falowych koncepcji rozwoju, szczególną uwagę zwrracamy na spraw7y rolnictwa i gospo­darki żywnościowej oraz bu­downictwa mieszkaniowego. Koncentrujemy pracę właśnie na tych dziedzinach, bowiem zaniedbania i opóźnienia są w nich najdotkliwiej dziś odczu­wane.Od kilku tygodni pracuje już pood moim przewodni- ctwem, powołana przez Biuro Polityczne KC PZPR i Prezy­dium Rządu, Komisja do spraw Reformy Gospodarczej, złożona z 11 zespołów proble­mowych. Sądzę, że do końca bieżącego roku komisja będzie w stanie opracować podstawo­we kierunki reformy gospodar czej na lata osiemdziesiąte, poddać program reformy pod osad opinii społecznej.Reforma mechanizmów funk cjonowania gospodarki i pań­stwa jest, z natury rzeczy, przedsięwzięciem długofalo­wym. Sytuacja gospodarcza i potrzeby społeczne nakazu­ją poszukiwanie już dziś wszelkich możliwości racjona lizacji gospodarowania, a nade wszystko, oszczędnego wydat­kowania środków we wszyst­kich dziedzinach życia. Tymi intencjami kierujemy się re­alizując program oszczędno­ściowy, który w imieniu rzą­du, przedstawił minister finan sów.W planie i budżecie na 1981 rok ograniczymy ilość wskaź­ników dyrektywnych do nie­zbędnych, będziemy dążyli do odbiurokratyzowania planowa­nia, zapewnimy samorządom robotniczym i samorządowi rolniczemu możliwości do rze­czywistego współdecydowania o kształcie i zadaniach planów zakładów, przedsiębiorstw, spółdzielni I rad narodowych.Skomplikowane w*arunki, w jakich działamy i w jakich działać będziemy stawiają no­we, wyższe jakościowo wyma­gania przed kadrą kierowni­czą gospodarki i administra­cji. Większość kadr kierowni­czych wykazuje dużą facho­wość, wysoką dojrzałość poli­tyczną, umiejętność dialogu i tworzenia partnerskich stosun ków z pracownikami, związka­mi zawodowymi i samorządem robotniczym. Były jednak, nie liczne wprawdzie, przypadki, że ludzie zajmujący kierowni­cze stanowiska nadużywali ich do czerpania nielegalnych i nieuzasadnionych korzyści. Nie będziemy tolerować takich przypadków.W polityce kadrowej kiero­wać będziemy się kryterium wiedzy, fachowości oraz po­stawy moralno-politycznej. Przyznamy kadrze kierowni­czej większe uprawnienia, za­razem w pełni egzekwując od powiedzialność za efekty ich pracy. Skończymy x niedobrą praktyką przesuwania ludzi, którzy się nie sprawdzili, na 
ludności, trzeba obecnie od­tworzyć państwowy przemysł terenowy, który w przeszłości pracując najczęściej w oparciu o surowce miejscowe — był skutecznym zapleczem zaopa­trzeniowym rynków lokal­nych. Przemysł ten stwarzał administracji terenowej dobre możliwości interwencji towa­rowej i umożliwiał korzystną wymianę wyrobów między jed nostkami terytorialnymi.Posłanka wskazała również na konieczność odbudowy obiektów produkcyjnych wy­twarzających materiały budo­wlane z surowców miejsco­wych.Poseł Zenon Komender (bez­partyjny PAX) stwierdził, że wyrazem socjalnym kryzysu gospodarczego były rosnące koszty utrzymania 1 wiele niższy od zakładanego ogólny przyrost płacy realnej, a dla

szeregów grup ludzi pracy — spadek płacy realnej w ostat­nich latach.Obywatele oczekują wyraź­nego wzmocnienia demokra­tycznych form funkcjonowania społeczeństwa, nowego mode­lu sprawowania kierowniczej roli PZPR. Chodzi tu szcze­gólnie o pełne wykorzystanie w działaniach społecznych i państwowych wszystkich ak­tywnych i w pełni kompetent­nych obywateli, o stosowanie demokracji socjalistycznej w życiu publicznym. Dziś zasad­niczym zadaniem społeczno- politycznym powinno być szu­kanie dróg wyjścia z przeży­wanego przez nasz naród kry­zysu politycznego, społecznego i gospodarczego. Będzie to de­cydujące dla stworzenia w kraju atmosfery spokoju spo­łecznego.Najważniejszym zadaniem

inne kierownicze stanowiska. Mamy przecież w naszym kra­ju wielu zdolnych, o wysokiej wiedzy ludzi, zarówno partyj­nych, członków stronnictw po litycznych, jak i bezpartyjnych. Tworzyć im będziemy możli­wości awansu zawodowego o- raz warunki dla spożytkowa­nia ich kwalifikacji i umiejęt ności.Przygotowanie przyszłorocz­nego planu jest zadaniem szczególnie złożonym. Skumu­lowało się bowiem wiele trud­ności. Właśnie dlatego posta­nowiliśmy wcześniej zapoznać obywateli posłów z problema­mi związanymi z przygotowa­niem planu na 1981 rok.Z wielką uwagą wysłuchaliś my dziś opinii i uwag obywate li posłów o podstawowych problemach, związanych z o- pracowaniem planu na 1981 rok. Oczekujemy, że w toku obrad komisji sejmowych oraz w wyniku bezpośrednich kon­taktów obywateli posłów z przedstawicielami administra­cji gospodarczej dyskusja nad planem społeczno-gospodar­czym zostanie jeszcze wzboga­cona. Oczekujemy także aktyw nego udziału w szczegółowych pracach nad planem ze strony organów przedstawicielskich wszystkich szczebli. Zależy nam, aby już dziś samorządy robotnicze dokonywały prze­glądu możliwości produkcyj­nych, sposobów ich wykorzy­stania jeszcze w roku bieżą­cym jak i w roku przyszłym, zwłaszcza uwzględniając po­trzebę wydatnego zwiększania produkcji na rynek.Z aprobatą obywateli po­słów spotkała się propozycja aby za nadrzędny cel planu uznać zaspokojenie podstawo­wych potrzeb społecznych, do­konując odpowiednich zmian w strukturze podziału docho­du narodowego i w strukturze produkcji. Przede wszystkim, pragniemy nie dopuścić do po gorszenia sytuacji rynkowej w zakresie podstawowych arty­kułów, decydujących o codzien nym życiu rodzin.Aby chronić podstawowe cele społeczne, proponujemy 
z jednej .strony, dalsze znacz­ne, gdyż sięgające kwoty oko­ło 100 miliardów złotych, ogra niczenie nakładów inwestycyj nych w 1981 roku, a z drugiej zaś dokonanie takich zmian w strukturze inwestycji, które pozwolą skoncentrować nakła dy i potencjał wykonawczy w przyszłym roku głównie na przedsięwzięciach, związanych z produkcją rynkową, z poprą wą zaopatrzenia rolnictwa o- raz z budownictwem mieszka­niowym.Najbliższe lata będą okresem istotnych zmian w strukturze naszej gospodarki. W roku przyszłym będziemy w stanie zrobić tylko pierwszy krok na tej drodze.Sytuacja gospodarcza kraju jest bardzo trudna. Poprawa i jej społeczne odczucie zależeć będą głównie od naszej gospo darności, od tego, jak potrafi my w ramach środków, jaki­

mi będziemy dysponowali i naszych krajowych zasobów, x możliwości współpracy ze Związkiem Radzieckim i inny mi krajami socjalistycznymi i 
w ogóle ze współpracy i wy­miany handlowej x zagranicą, zacząć wychodzić ze stagnacji, przyspieszyć rytm gospodarki, zapewnić większą produkcję towarów dla rynku i opłacal­nego eksportu.To będą podstawowe cele i kryteria w przygotowaniu pro jektu planu na 1981 rok. Na dalsze miejsce w ocenach mu­szą zejść ilościowe wskaźniki wzrostu.Plan jest zawsze rejestrem zamierzeń w sprawie ogólnona rodowych celów i sposobów ich realizacji. Środki na wyko nanie poszczególnych zadań w momencie zatwierdzenia planu jeszcze nie istnieją. Muszą one dopiero powstać w wyniku pra cy całego społeczeństwa. Dla­tego najlepsze plany, najlepsze zamiary nie będą mogły być urzeczywistnione, jeżeli te za­soby, którymi dziś w kraju dy sponujemy, nie będą w pełni wykorzystywane.Premier przedstawił następ­nie propozycje zmian w skła­dzie Rady Ministrów. W związ ku z wyborem Kazimierza Bar cikowskiego i Tadeusza Grab­skiego na sekretarzy KC PZPR wniósł o ich odwołanie ze sta nowisk wiceprezesów Rady Ministrów.Zaproponował: powołanie na stanowisko wicepremiera Sta­nisława Kowalczyka, wniosku jąc jednocześnie o odwołanie go ze stanowiska ministra spraw wewnętrznych; powoła nie Stanisława Macha na sta­nowisko wicepremiera, wnios kując jednocześnie o odwoła­nie go ze stanowiska ministra przemysłu lekkiego.W związku z zamiarem po­wierzenia Romanowi Malinow skiemu — jako wicepremiero­wi — zwiększonych zadań w Prezydium Rządu zapropono- •wał odwołanie go ze stanowi­ska ministra przemysłu spo- życzego i skupu.Premier wniósł o: odwoła­nie ze stanowisk ministrów:— hutnictwa — Franciszka Kaima, górnictwa — Włodzi­mierza Lejczaka, kultury i sztuki — Zygmunta Najdow- skiego.— o powołanie na stanowi­ska: ministra górnictwa — Mieczysława Glanowskiego, ministra przemysłu lekkiego — Władysława Jabłońskiego, ministra spraw wewnętrznych — Mirosława Milewskiego, mi nistra hutnictwa — Zbignie­wa Szałajdy, ministra kultury i sztuki — Józefa Tejchmy i ministra przemysłu spożywcze go i skupu — Jana Załęskie- go.Równocześnie premier zapro ponował odwołanie ze stano­wisk ministrów Jana Kamiń- skiego i Wiktora Sielankę, któ rzy nadal sprawować będą funkcję preżesa Zarządu Głównego CZSR „Samopomoc Chłopska” i funkcję prezesa Zarządu CZSP jak również mi nistra Tadeusza Bejma.Premier przedstawił jedno­cześnie propozycje nowego po działu pracy pomiędzy człon­kami Prezydium Rządu.

PAP

bieżącym naszej gospodarki jest konieczność unormowania sytuacji na rynku wewnętrz­nym, a szczególnie żywnościo­wym. Trzeba tu przede wszy­stkim eliminować błędne kon­cepcje i praktyki w podejściu do zadań rolnictwa.— Dziś bardziej niż kiedy­kolwiek uprzytamniamy sobie — stwierdził poseł, że — jak to podkreślano w dyskusji na VI Plenum KC PZPR — po­trzebne -nam jest silne pań­stwo socjalistyczne, sprawnie i sprawiedliwie działające, de­mokratyczne, w którym istnie­je równowaga między intere­sami poszczególnych obywate­li a interesami społeczeństwa, całego narodu. Współdziałanie wszystkich Polaków, rzetelna praca i tworzenie poczucia jedności umacniają suweren­ność państwa.Poseł Mieczysław Serwiński (bezpartyjny): Plan i budżet w tym bardzo trudnym dla kraju okresie musi maksymalnie od-
Dokończenie na str. J
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Dokończenie ze str. 2 
powiadać odczuciu społeczne­
mu by był realny — powie- 
diiał. Reprezentując świat 
nauki — orientuję się — jak 
wiele społeczeństwo łoży na 
badania naukowo-techniczne. 
Tylko w tym roku przezna­
czono na ten cel 40 mld zł, a 
w soku przyszłym proponuje 
się podobne nakłady. Społe­czeństwo ma prawo domagać 
się, aby wyniki badań miały 
wpływ na rozwój gospodarczo- społeczny kraju.

Obecnie w kraju działa oko­
ło 1500 jednostek zaliczanych do działu nauki. Są to między innymi szkoły wyższe, placów­ki badawcze PAN, instytuty naukowe poszczególnych re­sortów, a także ośrodki nau­kowo-badawcze. Zatrudnio­nych jest w nich około 240 000 osób, w tym 66 000 pracow­ników naukowo-badawczych. Przeważająca liczba placó­wek, to ośrodki naukowo-ba­dawcze. Jednak 27 procent tych placówek nie spełnia sta­tutowych zadań. Dlatego ist­nieje potrzeba dalszej weryfi­kacji.Mówiąc o problemach wdro­żeń wyników badań, stwier­dził, że na bardzo wiele z nich oczekuje gospodarka, szczególnie takie dziedziny jak energetyka, budownictwo, rol­nictwo i gospodarka żywno­ściowa itd. Wciąż jednak zbyt długa jest droga wyników ba­dań — od nauki do przemysłu. Musimy — stwierdził — stwo­rzyć odpowiednie mechaniz­my, które by wpływały pobu­dzająco zarówno na twórców, jak i przemysł.Większą rangę nadać się powinno badaniom nie miesz­czącym się w programach rzą­dowych i węzłowych. Poseł podkreślił przy tym, że nie trzeba nam dalszych progra­mów, aby bardziej owocną by­ła współpraca nauki z gospo­darką narodową.Mówiąc o nakładach na naukę, wskazał na wzrastają­ce potrzeby zaopatrzenia w odpowiednią aparaturę, którą trzeba sprowadzać z zagrani­cy. Musimy rozwijać jej pro­dukcję w kraju, tym bardziej 
że jesteśmy przygotowani do projektowania własnej apara­tury.Ustosunkowując się do pro­jektu zmniejszenia inwestycji w planie przyszłorocznym zwrócił uwagę, że trzeba jed­nak zwiększać produkcję rol­ną, związaną z całym kom­pleksem żywnościowym. Ozna­cza to zwiększenie produkcji nawozów sztucznych, środków ochrony roślin, opon dla trak­torów, leków dla zwierząt, czy dodatków do pasz. Dla­tego też nie można hamować rozwoju przemysłu chemicz­nego. Nieco szybszy rozwój w tej dziedzinie — podkreślił — jest obiektywnym prawem rozwoju gospodarczego.Mówca przypomniał też, że mamy w kraju zdolne i do­świadczone kadry naukowe inżynierskie i techniczne, ich walory jednak trzeba należy­cie wykorzystywać, co dotych­czas nie zawsze było czynione.Poseł Józef Górniak (PZPR)

Poselska debata o istotnych sprawach Polski
na tle ostatnich wydarzeń w kraju i obecnej sytuacji spo­łeczno-gospodarczej omówił przyczyny, które spowodowa­ły, że wielomiliardowe nakła­dy, wydatkowane na rozbudo­wę przemysłu ciągnikowego oraz na powiększenie mocy wytwórczych u kooperantów „Ursusa”, nie przynoszą pla­nowanych efektów. Wśród wyrażanych na ten temat słusznie krytycznych poglądów i myśli przeważa jeden nurt, że inwestycja powinna być w krótkim czasie zakończona, gdyż lepsze wyposażenie w ciągniki warunkuje wzrost produkcji rolnej.Obecnie zespoły planistyczne zrzeszenia przemysłu ciągni­kowego przygotowują progra­my produkcyjne na rok przy­szły i na następne lata. Prze­starzały jest już park maszy­nowy, na którym wytwarzane są ciągniki „Ursus”. Występu­ją też kłopoty w zabezpiecze­niu części zamiennych. Z tych względów przemysł w 1981 r. nie pokryje zapotrzebowania na ciągniki lepiej, niż w koń­cowych latach siedemdziesią­tych.Zdaniem posła należy utrzy­mać zamierzenia inwestycyjne w zrzeszeniu przemysłu ciąg­nikowego na poziomie zgod­nym z wcześniejszymi posta­nowieniami. Równocześnie ko­nieczne jest skierowanie odpo­wiednich nakładów dla utrzy­mania pełnej sprawności par­ku maszynowego pracującego na potrzeby realizowanej pro­dukcji traktorów z rodziny „Ursus”.Nawiązując do prowadzonej obecnie w zakładach produk­cyjnych dyskusji poseł wyra­ził pogląd, że zmieni ona w najbliższych dniach swój cha­rakter. Skierowana zostanie głównie na sprawy własnego podwórka. Odnowiony ruch w związkach zawodowych współ nie z kierownictwem przed­siębiorstw zadba o należyte załatwienie spraw pracowni­czych.Na zakończenie mówca sku­pił swą uwagę na sprawach zaopatrzenia rynku. Rząd po­winien podjąć zwłaszcza sku­teczniejsze działania ekono­
miczne, aby zahamować noto­wane, niekorzystne tendencje w produkcji zwierzęcej gdyż jest to jedyna skuteczna dro­ga polepszania wyżywienia narodu.Szybką reakcję rządu na wysunięty przez posłów, w czasie poprzedniej sesji Sejmu, postulat wcześniejszego rozpo­czynania debaty nad zada­niami gospodarczymi pozy­tywnie ocenił również poseł 
Zbigniew Zieliński (bezpartyj­ny „ZNAK”). Stwierdził on, że warunki w jakich praco­wał rząd w ostatnich tygod­niach nie stwarzały możliwo­ści koncentrowania uwagi na sprawach związanych z odle­glejszą perspektywą, ponie­waż obecna sytuacja w kraju wymaga podejmowania wielu natychmiastowych działań i 

decyzji, brzemiennych w skut­ki także dla przyszłości. Mów­ca wskazał również na takie utrudnienie w planowaniu jak stan naszej dotychczasowej statystyki i sprawozdawczo­ści. Przedłożone przez rząd materiały nie zawierają jesz­cze odpowiedzi na podstawo­we pytania związane z tym jak wyprowadzić gospodarkę z obecnego impasu.Poseł wyraził następnie po­gląd, że w projekcie planu dotyczącym produkcji przemy­słowej nie znajduje zadowala­jącego potwierdzenia założenie możliwie maksymalnego wzro­stu produkcji i dostaw towa­rów na rynek w celu zrówno­ważenia szybkiego przyrostu dochodów pieniężnych i siły nabywczej społeczeństwa. Sy­tuacja w tym zakresie charak­teryzuje się stałym wyprze­dzeniem dynamiki przyrostu płac i świadczeń w porówna­niu z osiągniętymi wynikami w dziedzinie produkcji prze­mysłowej i rolniczej. Także dla roku następnego rząd za­kłada trzykrotnie wyższą dy­namikę przychodów pienięż­nych ludności w stosunku do przyrostu produkcji przemy­słu i rolnictwa łącznie przewi­dywanego w 1980 roku. Nasu­wa to określone wnioski w zakresie oceny osiąganej i za­łożonej wydajności pracy ca­łego aparatu wytwórczego.Wiele uwagi mówca poświę cił sprawom wykorzystania rezerw istniejących w apara cie gospodarczym — co po­twierdzają podejmowane frag mentarycznie badnia w zakła dach produkcyjnych. Rezerwy tkwią zarówno w technicznych jak i organizacyjnych czynni kach produkcji, a mctże prze de wszystkim w niedostatku intensywności pracy — spowo dowanym brakiem motywów zainteresowania wyższą efek­tywnością. Nakazuje to potrze bę przeanalizowania sytuacji i wyciągnięcie właściwych wniosków. Ogromne rezerwy tkwią w samych załogach, w ich woli pracy.Poseł wyraził następnie opi . nię, że przyspieszenie . praw­nej i organizacyjnej stabili»a cji nowych związków zawodo­wych pozwoli uruchomić wolę współgospodarzenia zakłada­mi pracy i odnołwy naszego ży cia narodowego.Kontynuując temat efektyw ności, mówca wskazał na ko nieczność sprzężenia na nowo interesów gospodarki jako ca łości z interesami poszczegól­nych przedsiębiorstw, a te in teresy — z interesami pracow ników. Chodzi też o poczucie stabilności obowiązujących re guł postępowania i ' zasad, w oparciu, o które można pro jektować i przeprowadzać wszelkiego rodzaju kalkulacje. Poseł zgłosił postulat szybkie go powołania Państwowej Ra dy Gospodarczej.Wiele uwagi mówca poświę cii również kwestiom: przemy ślanych decyzji dotyczących alokacji środków produkcji, w 

tym także rozmieszczenia za­sobów siły roboczej, efektyw negcł wykorzystania surowców i materiałów, a także przywro cenią roli drobnej wytwórczoś ci. Mówiąc o sprawach rolnic twa wskazał m. in. na ko­nieczność zabezpieczenia nie­zbędnych środków produkcji dla gospodarstw chłopskich. Reasumując swdje spostrzeże nia poseł stwierdził, że w o- becnej atmosferze społeczno- politycznej osiągnięcie poprą wy efektywności pracy jest bardziej możliwe niż kiedykol wiek. Podkreślił przy tym O- gromną wagę motywacji mo­ralnych związanych z obowiąz kiem rzetelnego wykonywa­nia pracy, motywacji — które rozumie Kościół katolicki.
Poseł Bogdan Walerczyk (ZSL) wskazując na skutki nie pełnej realizacji niektórych decyzji i zarządzeń, dotyczą­cych zaopatrzenia rolnictwa stwierdził, że ten dział gospo darki wymaga długofalowej i stałej polityki, nie zn</si na­głych wahań i zmian. Dlatego też musi być traktowane ze szczególną troskliwością 1 prio rytetowo.Musimy podnieść poziom pro dukcji rolnej w całym kraju — i to jak najszybciej. Jestem więc zdania — stwierdził mów ca— że trzeba zacząć od lepsze go zagospodarowania ziemi i wszystkich działań zwiększają cych jej produktywność. Trze ba więc w pierwszej kolejnoś ci uregulować stosunki wodne, następnie zwiększyć nawoże­nie, szerzej wprowadzić mecha nizację i dokonać komasacji gruntów, kolejno unowocześ­niać przemysł rolno-spożywczy i zapewniać usługi dla rolnic twa w pełnym tego słowa zna czeniu. Równocześnie z tymi działaniami — rozwijać hodo wlę .Taka jest kolejność i pra widłowość działania w rolnic iwie.Palącym przy tym proble­mem w naszej gospodarce jest sprawa przeanalizowania o- płacalności produkcji rolnej, w tym zwłaszcza produkcji młe ka. Jeśli stworzymy lepszą i bardziej stabilną politykę cen oraz zapewnimy uzasadnioną równowagę opłacalności po­szczególnych dziedzin produk cji — wtedy możemy myśleć o dalszym, rozwoju specjali­zacji. Obecnie sytuacja często jest bowiem taka, że ci rolni­cy, którzy przyjęli określony kierunek gosipodarowania, a nieopłacalny — jako przykład podał poseł produkcję mleka — przechodzą na inną bardziej opłacalną produkcję, chociaż warunki gospodarstwa przema wiają za tym, ażeby wytwa- żać tam mleko. Powoduje to wzrost kasztów społecznych, a co gorsze — nie daje potrzeb­nych krajowi dostaw żywnoś ci.Poseł Janusz Przymanowski (PZPR) poświęcił swe wystą pienie problemom kultury. Stwierdził, że ostatnie 10-le- 

cie było dla naszej kultury okresem trudnym. Kultura, któ ra na liście potrzeb ludzkich zajmuje wysokie i ważne miej sce była niedoceniana, trak to wana przez część naszych dzia łączy gospodarczych po maco szemu, fundusze przeznaczane na nip zwykle pierwsze padały ofiarą cięć budżetowych i nie zawsze przemyślanych oszczęd ności.Zbyt mało ukazuje się w naszym kraju książek, gazet, płyt, wydatki na cele kultu­ralne są niewspółmierne do potrzeb coraz bardziej wy­kształconego i poszukującego dóbr kultury społeczeństwa. Tak więc w latach pięćdziesią tych tuż po zakończeniu woj ny ukazywało się w Polsce 5 książek na głowę statystyczne go mieszkańca rocznie a obec nie zaledwie 4. Przed sześcioma laty zapadła uchwała Biura Po litycznego KC PZPR o osiąg nięciu w 19^0 roku 8 książek na głowę, która nie doczeka ła się jednak realizacji. A przecież książki i prasa przy noszą 1,5 miliardów złotych zysku. Szczególnie niepokoją­cym zjawiskiem jest pogłębia jący się deficyt książki i cza sopism dla dzieci. Śtatystycz ne polskie dziecko ma dzisiaj do swej dyspozycji jedynie sześć egzemplarzy tygodni­ków dziecięcych w ciągu ro ku. Zapomina się często, że kultura, nawet traktowana wyłącznie jak0 towar rynko­wy, nie jest deficytowa. Świad czą o tym choćby sumy jakie otrzymujemy z eksportu dóbr kulturalnych. Polskie filmy przynoszą siedem razy więcej niż wynoszą nasze wydatki na zakup filmów dla kin i TV. Należy zdemaskować pokutujące stale wielkie kłam stwo o rzekomej deficytowoś ci kultury.Uważam — stwierdził mów ca, że nadeszła pora podjęcia decyzji o przeznaczaniu okreś lonego stałego procentu środ­ków budżetowych na kulturę. Organizacja partyjna PZPR warszawskiego Oddziału ZUP oraz wiele innych środowisk twórczych proponuje ustalenie wydatków na kulturę w wy­sokości 2 procent budżetu. W krótkim czasie potrafimy tę sumę w całości, bądź prawie w całości zwrócić do skarbu państwa ze sprzedaży książek, gazet, filmów, płyt, kaset, o- pła.t abonamentowych radia, TV itp.Dokonaliśmy rewolucji so­cjalistycznej nie tylko po to — podkreślił poseł — aby zwiększyć ilość dóbr materiał nych i sprawiedliwie je dzie­lić. Dokonaliśmy jej przede wszystkim po to, aby nasze ży cie było piękniejsze, bogatsze, mądrzejsze i szczęśliwe, aby wszyscy w pełni mogli rozwi jać swą osobowość. A cel ten osiągamy przecież dzięki kul turze. ,Poseł Jan Jankowski (SD): wyrażając uznanie pod adre­sem rządu, który w tej trud­nej i skomplikowanej sytuacji, 

w jakiej wajduje się kraj, zna lazł możliwości, aby przedło­
żyć wstępny prc’jekt planu stwierdzi, tż stwarza to wa­runki i nadzieje na odpowied nie uwzględnienie stanowisk i postulatów komisji sejmo­wych zgłaszanych w kolej­nych fazach prac nad nimi.Oceniając przedłożone pro­jekty poseł stwierdził, iż sta­nowią one próbę nowego pc*- dejścia do prac planistycznych, zgodnie z kierunkami wszyst kich doniosłych przemian, ja­kie w ostatnich miesiącach za szły w naszym kraju.Mówiąc o zamierzonych — zgodnie z odczuciem społecz­nym — ograniczeniach nakła dów na inwestycje, a także przedsięwzięciach dotyczących czatowego zatrzymania mektó rych wielkich, kapitałochłon­nych przedsięwzięć nie roku­jących nadziei na szybkie e- fekty, podkreślił konieczność rozważnego ich wyboru. Nie­pokojący jest na przykład fakt, iż według wstępnych pro pozycji dotyczyć to ma między innymi dwóch elektrowni w tak trudnej, energetycznej sy tuacji kraju.Znaczną część swego wystą pienia poseł poświęcił też pro blemom nauki. Państwo na­sze — stwierdził — na rozwój nauki poświęciło w ostatnich latach maksimum tego, na co je było stać. Nie oznacza to o- czywiście, że placówki nauko­we nie mają potrzeb i dotkli­wych braków. Oznacza to na tomiast, że w obecnych wa­runkach istota sprawy leży w doskonaleniu sposobu wyko­rzystania posiadanej bazy i środków.Poseł Zdzisław Malicki (PZPR) wiele uwagi poświęcił sprawie zmiany cen zbytu pod stawowych surowców, mate­riałów i innych środków pro dukcji oraz odpłat za energię i pzewozy towarów dla całego przemysłu. Uchwała Rady Mi nistrów w tej kwestii — zda­niem posła — oparta została na błędnych założeniach, na przeświadczeniu, że sam wzrost cen powodować będzie automatycznie zmniejszenie zużycia surowców i materia­łów.Wdrożenie proponowanych zmian cen surowców i mate­riałów przy funkcjonowaniu różnych' zasad ustalania cen i jednoczesnym utrzymaniu na dotychczasowym poziomie cen wyrobów finalnych — jest przedsięwzięciem doraźnym. Ceny wielu wyrobów — w o- pinii pc.sła — nie będą odzwier ciedlać społecznych kosztów produkcji ani cen światowych. Spowoduje to w konsekwen­cji. że fikcyjny stanie się rów nież rachunek efektywności eksportu, inwestycji itp. Dla­tego należy wnioskować o wstrzymanie realizacji wspom nianej uchwały Rady Mini­strów.P-tseł poruszył też niektóre problemy dotyczące sytuacji rynkowej w IV kwartale. Rząd — mówił — podjął dzia łania zmierzające do zwięk­szenia dostaw rynkowych dro gą importu i aktywizacji pro­dukcji rynkowej i usług. Mi­mo to ocenia się. że niedobór

Dokończenie na str. 4

PREZES NAJWYŻSZEJ IZBY KONTROLI
MIECZYSŁAW MOCZAR

Urodził się 25 grudnia 1913 r. w 
Łodzi w rodzinie robotniczej. W 
latach 1929 — 1938 pracował jako 
robotnik w przemyśle włókienni­
czym. W 1937 roku wstąpił do Mię 
dzynarodowej Organizacji Pomocy 
Rewolucjonistom, a następnie do 
KPP. W okresie II wojny świato­
wej należał do czołowych organi­
zatorów lewicowego ruchu oporu 
w okupowanym kraju. Po wojnie 
pełnił kierownicze funkcje w or­
ganach bezpieczeństwa. Od 1964 r.

NOWI WICEPREMIERZY
STANISŁAW KOWALCZYK

Urodził się w 1924 r. w Pabiani­
cach, w rodzinie robotniczej. U- 
kończył Akademię Górniczó-Hutni 
czą w Krakowie. Przez ponad 20 
lat pracował zajmując się — zgod­
nie z posiadanym wykształceniem 
i zainteresowaniami — problematy 
ką gospodarczą. Posiada duże do­
świadczenie ekonomiczne. Był mię 
dzy innymi kierownikiem Wydzia 
łu Ekonomicznego, a następnie se

STANISŁAW7 MACH
Urodził się w 1938 r. w Przycho 

dach koło Olkusza. Pochodzi z ro 
dżiny chłopskiej. Jest magistrem 
ekonomii. W latach 1968 — 1975 roz 
wijał działalność w województwie 
koszalińskim, gdzie dał się pozpać 
jako dobry organizator, cieszący 
się autorytetem działacz społecz- 

do lipca 1968 r. był ministrem 
spraw wewnętrznych.

Od 1944 r. był członkiem KC 
PPR, a od Kongresu Zjednoczenie 
■wego nieprzerwanie wchodzi w 
skład naczelnych władz PZPR; 
był m. In. sekretarzem KC PZPR 
i członkiem Biura Politycznego 
KC. Jest obecnie członkiem KC 
PZPR.

W okresie Polski Ludowej peł­
nił szereg odpowiedzialnych funk 
cji w naczelnych organach władzy 
i administracji. Od 1971 r. jest 
nrezesem NIK.

kretarzem KW PZPR w Katowi­
cach. W 1968 r. przeszedł do pra­
cy w Komitecie Centralnym PZPR 
obejmując stanowisko kierownika 
Wydziału Przemysłu Ciężkiego i 
Komunikacji. W latach 1971 — 
1974 był sekretarzem KC PZPR, 
zajmując się problematyką gospo­
darczą, a od 1974 r. zajmuje stano 
wisko ministra spraw wewnętrzr 
nych. Jest członkiem Biura Poli­
tycznego KC PZPR.

no-polityczny. Pracował między in 
nymi: w Wojewódzkiej Komisji 
Związków Zawodowych w Koszali 
nie jako przewodniczący. Następ­
nie był I sekretarzem Komitetu 
Powiatowego PZPR w Kołobrze­
gu. W latach 1972 — 1975 pracował 
na stanowisku przewodniczącego 
Prezydium Wojewódzkiej Rady 
Narodowej, a późnie] wojewody

ŻYCIORYSY
koszalińskiego. W latach 1975 — Od 1977 r. jest ministrem przemy 
1977 był I sekretarzem Komitetu słu lekkiego. Jest zastępcą człon- 
Wojewódzkiego PZPR w Słupsku, ka KC PZPR.

NOWI MINISTROWIE
MIECZYSŁAW GLANOWSKI 

minister górnictwa

Urodził się w 1929 r. w Zebrzy 
dowicach, w rodzinie chłopskiej. 
Jest inżynierem górnikiem i dok­
torem nauk technicznych. Pracuję 
w górnictwie od 1953 r„ początko­
wo w Akademii Górniczo-Hutni­
czej, a następnie w latach 1955 — 
1957 w Kopalni „Sosnowiec” kolej 
no jako nadgórnik, sztygar oddzia

WŁADYSŁAW JABŁOŃSKI 
minister przemysłu lekkiego

Urodził się w 1932 r. w Krako­
wie, w rodzinie inteligencji pracu 
jąc.ej. Z wykształcenia jest inży­
nierem włókiennikiem, ma tytuł 
doktora nauk technicznych. W la 
tach 1953 — 1956 pracował w Zakła 
dach Przemysłu Bawełnianego w 
Łodzi, a następnie do 1966 r. w

MIROSŁAW MILEWSKI 
minister spraw wewnętrznych

Urodził się w 1928 r. ,w Lipsku, 
województwo suwalskie, w rodzi- 

łowy 1 naczelny inżynier. Od 1958 
r. do 1965 r. był dyrektorem Ko­
palni „Niwka-Modrzejów” w Sos­
nowcu. W 1965 r. przeszedł do 
pracy w Ministerstwie Górnictwa 
i Energetyki na stanowisko dyrek 
tora generalnego i pełnomocnika 
rządu do spraw Rybnickiego Okrę 
gu Węglowego. W roku 1971 został 
powołany na podsekretarza sta­
nu w Ministerstwie Górnictwa 1 
Energetyki, obecnie Ministerstwie 
Górnictwa. Jest członkiem PZPR.

Politechnice Łódzkiej jako 
adiunkt. W latach 1966 — 1972 pra 
cował w Komisji Planowania przy 
Radzie Ministrów, początkowo ja­
ko wicedyrektor, a następnie jako 
dyrektor, zespołu przemysłu lek­
kiego. W 1972 r. powołany został 
na podsekretarza stanu, a od 1973 
r. jest pierwszym zastępcą mini­
stra przemysłu lekkiego. Jest człon 
kiem PZPR.

\nie inteligenckiej. Pracując zdo­
był wyższe wykształcenie. Jest ge 
nerałem dywizji MO. Od 1944 r. pra 
cuje w organach bezpieczeństwa 
publicznego 1 Milicji Obywatel­

skiej. W roku 1959 przeniesiony zo 
stał do pracy w Ministerstwie 
Spraw Wewnętrznych, a w roku 
1971 powołany na stanowisko pod-

ZBIGNIEW SZAŁAJDA 
minister hutnictwa

Urodził się w 1934 r. w Wilnie, 
w rodzinie inteligenckiej. Wyższe 
studia techniczne ukończył z tytu 
łem magistra inżyniera, w hut­
nictwie pracuje od 1956 r., począt/

JÓZEF TEJCHMA 
minister kultury i sztuki

Urodził się w 1927 r. w Marko­
wej koło Przeworska, w rodzinie 
chłopskiej. Ukończył Wyższą Szko 
łę Nauk Społecznych przy KC 
PZPR, jest magistrem historii. W 
latach 1948 — 1963 działał w ruchu 
młodzieżowym, był między inny­
mi przewodniczącym Zarządu 
Głównego Związku Młodzieży 
Wiejskiej. W latach 1963 — 1972 
pracował w Komitecie Cantral-

JAN ZAŁĘSKI 
minister przemysłu 
spożywczego i skupu

Urodził się w 1926 r. w Grodzi­
sku Mazowieckim, w rodzinie In­
teligenckiej. Jest doktorem habili 
towanym nauk technicznych. W la 
tach 1952 — 1964 pracował w Pań­
stwowym Zakładzie Higieny, ostat 
nio na stanowisku adiunkta, a 

sekretarza stanu w tym minister 
stwie. Jest członkiem KC PZPR. 
Obywatel M. Milewski cieszy się 
wysokim autorytetem.

kowo w Hucie „Florian” w Święto 
chłowicach i kolejno: w Hucie im. 
F. Dzierżyńskiego w Dąbrowie Gór 
niczej, w Hucie „Kościuszko” w 
Chorzowie, a od 1974 r. w Hucie 
„Katowice” jako dyrektor naczel­
ny tej huty. Jest członkiem 
PZPR.

nym PZPR, od 1965 r. był sekreta 
rzem KC PZPR. Od roku 1968 do 
lutego 1980 roku był członkiem 
Biura Politycznego KC PZPR, w 
1972 r. powołany został na stano­
wisko wiceprezesa Rady Mini­
strów, a w latach 1974 — 1978 łą­
czył to stanowisko z funkcją mi­
nistra kultury i sztuki. Od 1979 r. 
do kwietnia 1980 r. był ministrem 
oświaty i wychowania. Obecnie 
jest ambasadorem Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej w Konfede 
racji Szwajcarskiej. Członek KC 
PZPR.

w okresie od 1964 r. do 1988 r. był 
kierownikiem zakładu i sekreta­
rzem naukowym w Instytucie Prze 
mysłu Fermentacyjnego. W roku 
1968 powierzono mu stanowisko dy 
rektora departamentu techniki w 
Ministerstwie Przemysłu Spożyw­
czego i Skupu. Jest członkiem Ko 
mitetu Chemii i Technologii żyw 
ności oraz Komitetu Biochemii i 
Biofizyki Polskiej Akademii Nauk. 
Należy do ZSL.
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Dokończenie ze str. 3 towarów — w najlepszym przypadku — wyniesie około 44 miliardów złotych. Dlate­go też rząd zamierza podjąć decyzje zmniejszające nacisk na rynek między innymi po­przez Łwiększemie oprocento­wania wkładów o’szczędnoś- ciowych, ogłoszenie przedpłat na atrakcyjne towary oraz wprowadzenie kartek na nie­które artykuły żywnościowe. Obawiam się — stwierdził po seł — że mimo wszystko nie możemy ctizekiwać w pełni zadowalających rezultatów tych decyzji.Następnie poseł przedstawił bardziej «zczegółowe swoje o- pinie co do niezwykle trudnej sytuacji, jaka może się' wy­tworzyć na rynku w razie bra ku pokrycia w tołwarach zwięk srającej się siły nabywczej ludności. Wyraził opinię, że o- braz trudności na tym odcin­ku powinien być czytelny i zro zumiały dla wszystkich oby­wateli. Tylko bowiem w ten sposób mctżemy skupić siły społeczne wokół programu rządu.
W następnym punkcie po­

rządku dziennego sprawozda­
nie Komisji Prac Ustawodaw­
czych o przedstawionym przez 
Radę Państwa projekcie usta­
wy o zmianie ustawy (z 1949 
roku) o związkach zawodo­
wych wygłosił poseł Witold 
Zakrzewski (bezpartyjny).Trzeba wyraźnie stwierdzić, że nie chodzi tu o nową usta­wę o związkach zawodowych, która nie jest jeszcze prze­cież opracowana. Referowany projekt dotyczy tylko kwestii rejestracji związków zawodo­wych i potwierdza — w for­mie ustawowej — wprowa­dzony uchwałą Rady Państwa z 13 września roku bieżącego stan rzeczy w tej dziedzinie. Daje on niezbędną podstawę ustawową tej uchwale.

W głosowaniu Izba przyjęła 
ustawę o zmianie ustawy o 
związkach zawodowych.Zmiana w ustawie z 1949 roku, jaką wprowadził Sejm, polega na dodaniu przepisu stwierdzającego, że związek zawodowy lub regionalne zrzeszenie związków zawodo­wych uzyskuje również oso­bowość nrawną z chwilą do­konania rejestracji przez Sąd Wojewódzki w Warszawie. Oznacza to podniesienie do rangi ustawowej wprowadzo­nej w ubiegłym miesiącu za­sady uzyskiwania osobowości prawnej przez nowo zakłada­ne związki zawodowe. Sąd Wojewódzki w Warszawie jest — tak jak i dotychczas — or­ganem właściwym do reje­stracji związków zawodowych poza rejestrem CRZZ. Wnio­ski o rejestrację, które wpły­nęły już do tego sądu, zacho­wują pełną ważność.

Następnie poseł Wit Drapich 
poinformował, że Prokurator 
Generalny zwrócił się do Sej­
mu PRL o wyrażenie zgody na 
pociągnięcie do odpowiedzial­
ności karno-sądowej posła 
Macieja Szczepańskiego, byłe­
go prezesa Komitetu do spraw 
Radia i Telewizji. Przedstawił on zawarte we wniosku uza­sadnione podejrzenia o szereg przestępstw: których dopu­ścił się poseł Szczepański. Fakty te oparte zostały prze­de wszystkim na wstępnych ustaleniach kontroli NIK, znalazły. częściowe potwier­dzenie w prowadzonym przez prokuraturę śledztwie, a w szczególności zeznaniach świad ków. Sejm wyraził zgodę na 
pociągnięcie posła M. Szcze­
pańskiego do odpowiedzialno­ści karno-sądowej.Po zakończeniu poselskiej dyskusji zabrał głos premier Józef Pińkowski, który przed­stawił podstawowe założenia przyszłorocznego planu oraz ustosunkował się do niektó­rych kwestii podniesionych w toku sejmowej debaty. Przed­stawił też Izbie propozycje zmian w składzie Rady Mini­strów.
Zmiany w składzie

Rady Państwa
i Rady Ministrów
Kolejnym punktem porząd­

ku dziennego były zmiany w 
składzie Rady Państw’a i Ra­
dy Ministrów.W związku z rezygnacją po­sła Zdzisława Żandarowskiego ze stanowiska członka Rady Państwa, Sejm jednomyślnie odwołał go z tego stanowiska., Nu przedstawiony przez

Poselska debata o istotnych sprawach Polskimarszałka Sejmu wniosek Ko­misji Współdziałania Partii i Stronnictw Politycznych Sejm jednogłośnie wybrał posła Ka­zimierza Barcikowąkiego na stanowisko członka Rady Pań­stwa.Sejm przystąpił do głoso­wania zmian w składzie rzą­du. Na zapytanie marszałka, czy ktoś pragnie w sprawie przedstawionych kandydatur zabrać głos — wystąpił poseł 
Ryszard Reiff (bezpartyjny „PAX”). Stwierdził on, iż kandydatury nie budzą za­strzeżeń, natomiast chodzi o to by kompetencje Sejmu w kwestii mianowania i odwo­ływania członków rządu nie były czystą formalnością. Mówca poparł wniosek zgło­szony w dyskusji przez posła 
Jerzego Korzonka (PZPR), by propozycje zmian w składzie Rady Ministrów konsultowano w poszczególnych, zaintereso­wanych komisjach sejmowych. Głosujemy dziś — stwierdził — w przekonaniu, że zasada ta będzie w przyszłości prze­strzegana.Następnie głos zabrała po­słanka Bożena Hager-Małecka (bezpartyjna) oświadczając, że będzie głosować za propozy­cjami przedstawionymi przez premiera. Zwróciła jedno­cześnie uwagę, że do niedaw­na jeszcze stanowisko wice­premiera piastował bezpartyj­ny. Powołując się na wystą­pienie I sekretarza KC PZPR Stanisława Kani na VI Ple­num KC zgłosiła wniosek, by przy ewentualnych dalszych zmianach w składzie Rady Ministrów uwzględnić kandy­datury działaczy bezpartyj­nych.Sejm w głosowaniu dokonał zmian w składzie Rady Mini­strów:— odwołał ze stanowiska wicepremierów Kazimierza Barci ko wskiego i Tadeusza Grabskiego;— odwołał ze stanowiska ministra spraw wewnętrznych Stanisława Kowalczyka i po­wołał go na stanowisko wice­premiera;— odwołał ze stanowiska ministra przemysłu lekkiego Stanisława Macha 1 powołał go na stanowisko wicepremie­ra.— odwołał Romana Mali­nowskiego ze stanowiska mi­nistra przemysłu spożywczego i skupu — przy zachowaniu stanowiska wicepremiera;• — odwołał ministrów: hut­nictwa — Franciszka Kaima, górnictwa — Włodzimierza Lejczaka, kultury i sztuki — Zygmunta Najdowskiego;— odwołał ze stanowisk mi­nistrów — członków Rady Mi- nistów Tadeusza Bejma. Jana Kamińskiego i Wiktora Sie­lankę;— powołał na stanowiska ministrów: górnictwa — Mie­czysława Glanowskiego, prze­mysłu lekkiego — Władysła­wa Jabłońskiego, spraw, we­wnętrznych — Mirosława Mi­lewskiego. hutnictwa — Zbig­niewa Szałajdę. kultury i sztuki — Józefa Tejchmę, przemysłu spożywczego i sku­pu — Jana Załęskiego.W ostatnim punkcie porząd­ku dziennego dokonano zmian w składzie osobowym komisji sejmowych.
Dezyderaty komisji 

sejmowych
W dniu posiedzenia Sejmu 

— 3 komisje sejmowe uchwa­
liły dezyderaty. W Komisji 
Pracy i Spraw Socjalnych — 
dotyczą one zmiany przepisów 
o zakładowych funduszach so­
cjalnych i mieszkaniowym. W 
Komisji Rolnictwa i Przemy­
słu Spożywczego — sprawie 
poprawy warunków rozwoju 
produkcji zwierzęcej oraz za­
sad przydziału cukru dla lud­
ności wiejskiej. W Komisji 
Zdrowia i Kultury Fizycznej 
— lecznictwa sanatoryjnego 
dla dzieci i młodzieży.

Interpelacje 
poselskiePunkt „interpelacje i zapy­tania” nc’sił tym razem inny niż zwykle charakter: była to godzina pytań, na które od powiadali od razu członkowie rządu.

Poseł Rudolf Buchała (bez­partyjny) zapytał o działania rządowej komisji mieszanej po’ wołanej do rozpatrzenia wnios ków i .postulatów załóg górni czych. Odpowiadając wicepre mier Aleksander Kopeć stwier dził, że komisja działająca pod kierunkiem ministra gór­nictwa przy udziale władz terenowych odbyła dwa zebra nia plenarne oraz trzy posie­dzenia prezydium z przedsta­wicielami międz y z a k ła do w e go komitetu robotniczego. Następ ne posiedzenie przewiduje się 10 bieżącego miesiąca. Z dniem 1 października wszystkie za­łogi zoWtały objęte podwyżka­mi płac, których tryb i za­kres został poprzednio uzgod­niony z przedstawicielami za łóg i przyjęty przez nie z za dowoleniem.Odpowiadając na pytanie po sła Mariana Żołnierczyka (PZPR), dotycząc? decyzji po­dejmowanych przez rząd w ce­lu złagodzenia ostrego deficy­tu akumulatorów, opon i dętek, wicepremier stwierdził między innymi, że plan na przyszły rok przewiduje produkcję o- koło 2,2 miliona akumulato­rów wobec 1,7 miliona w bie żącym roku jeśli chodzi o opo ny to poprawa nastąpić może zarówno poprzez pełne wyko­rzystanie jak i zwiększenie zdolności produkcyjnych odpo wiednich fabryk, znaczne zwiększenie zakresu bieżniku wania opon, a także poprawę jakcici nowo produkowanych opon w celu przedłużenia o- kresu ich eksploatacji.Poseł Kazimierz Zdonek (ZSL) zapytał o perspektywy poprawy zaopatrzenia rolnic­twa w środki produkcji zwła szcza przed przyszłorocznymi siewami wiosennymi. Minister rolnictwa Leon Kłonica stwier dził, że w ostatnich miesiącach bieżącego roku zwiększono mię dzy innymi o 900 000 ton dosta wy węgla na potrzeby rynku, co złagodziło jego braki, ale nie zaspokoiło w pełni zapo­trzebowania. O około 1,7 miliar da złotych ma być w bieżącym roku powiększona — ponad u stalenia NPSG — wartość do staw ciągników 1 maszyn roi niczych. Podjęto również decy zje o imporcie 8,5 milionów ton zbóż i 1,3 milionów ton koncentratów paszowych. O- becnie dąży się również do zapewnienia odpowiednich i- lości apatytów i amoniaku, aby stworzyć podstawę do zwiększenia nawożenia mme ralnego w roku przyszłym.Poseł Zbigniew Kledecki (SD) zgłosił pytanie dotyczące celowości prowadzonych ba­dań geologicznych w tak zwa nym rowie poznańskim, zmie­rzających do określenia zaso bów złóż węgla. W odpowie­dzi minister energetyki i e- riergii atomowej — Zbigniew’ 
Bartosiewicz stwierdził, że do roku 1990 nie przewiduje się eksploatacji złóż węgla w tym rejonie. Badania mają charak ter wstępny i nie upoważnia­ją do projektowania inwesty ■cji.Marszałęk Sejmu Stanisław 
Gucwa zwrócił się do premie ra. aby rząd zajął bardziej kon kretne stanowisko w tej spra wie i uspokoił opinię publiczną a w szczególności najbardziej zainteresowanych rolników — mieszkańców tego regionu.Poseł Zdzisław’ Jusis (SD) zadał pytanie dotyczące stanu zaopatrzenia kotłowni komu­nalnych w paliwo. Minister administracji, gospodarki te­renowej i ochrony środowiska 
Józef Kępa poinformował, że tegoroczny przydział węgla i koksu może okazać się niewy starczający. Ministerstwo zwró ciło się więc do premiera o zwiększenie dostaw o około 0.5 miliona ton. Aktualne za­pasy wynoszą od 30 do 40 pro cent sezonowego zapotrzebowa nia.Na pytanie posła Ryszarda 
Dziopaka (PZPR) w sprawie stanu prac nad rozpatrywaniem wniosków o rejestrację no­wych związków zawodowych, zwłaszcza Niezależnego Samo rządnego Związku Zawodowe go „Solidarność” odpowiedział minister sprawiedliwości Je­
rzy Bafia.Przypomniał on, że wniosek o rejestrację „Solidarności” został złożony w imieniu zało życieli tego związku w Sądzie Wojewódzkim w Warszawie 24 

września jako kolejny 15 wnio sek. W tym czasie sąd praco­wał już nad wcześniej złożo nymi statutami związków. Sześć nowych związków zawo dowych zostało już zarejestro wanych i uzyskało tym samym osobowość prawną. Do 7 bm. złożono do rejestracji statuty 27 związków.W trakcie składania wnios ku NSZZ „Solidarność” usta łono, że uwagi do statutu zosta ną ujęte na piśmie i przekaza ne nie później niż w ciągu 14 dni wyznaczonemu pełno mocnikowi założycieli.1 bm., a więc po 7 dniach sędzia, który przewodniczył sekcji rejestracji związków za wodotwych, podpisał pismo przekazując uwagi do statutu i tego samego dnia doręczył je pełnomocnikowi założycieli, drugi zaś egzemplarz wysłał pocztą do Gdańska. 7 bm. peł nomOcnik komitetu założyciel skiego NŚZZ „Solidarność” złożył odpowiedź na uwagi są du.Możne więc stwierdzić — o- świadczył J. Bafia — że do­tychczasowy tok postępowania jest sprawny i prawidłowy. Có prawda postępowanie re­jestracyjne nie jest objęte ta jemnicą. ale jego uczestnicy mogą nie być zadowoleni z przedwczesnego rozpowszech­niania treści korespondencji urzędowej. Mogę więc tylko powiedzieć, że uwagi sądu zo stały ujęte w 10 punktach i dotyczą różnej wagi sformuło wań statutu.Najważniejsze uwagi doty­czą pominięcia w statucie tych postanowień porozumień, któ­re mówią o generalnych zało­żeniach programowych no­wych związków zawodowych. 
W tym miejscu minister zacy­tował odpowiedni fragment po rozumienia. Inne uwagi sądu do statutu wiążą się ze sfor­mułowaniami, które wykracza ją poza porozumienia oraz z tvmi postanowieniami, które ograniczają w równości praw członków związku pełniących funkcje w legalnie działają­cych na terenie zakładu — or ganizacjach.

Stanowisko rządu, jak i sta no wis ko zajmowane przez sąd 
w trakcie rejestracji statutu — oświadczył między innymi Ba fia — jest stanowiskiem rze­czowym i konstruktywnym. Chcemy możliwie szybko i sprawnie, w warunkach życz­liwego doradztwa doprowadzić do zatwierdzenia statutu, na podstawie ścisłej realizacji po rozumień. Niezbędny jest o- becnie dialog, dyskusja, aby uzgodnić rozbieżności. Jest to w pełni możliwe — podkreślił minister.Odpowiedział on też na py­tanie posła Janusza Stefano­
wicza (bezpartyjny „PAX”) do zasaddziałalności środków masowe go przekazu oraz trybu w ja­kim sąd zamierza przedstawić projekt ustawy o cenzurze śro dowiskom twórczym oraz opi­nii publicznej.Prace studyjne nad proble­matyką prawną kontroli pra­sy, publikacji i widowisk zo­stały zakończone; formułowa­ny jest wstępny projekt usta­wy — powiedział minister.Prace te wskazują jednak, że ograniczenia cenaury wywołu ją potrzebę szeregu dalszych regulacji szczególnie w sferze prawa nazywanego popularnie prasowym.Projekt ustawy o kontroli prasy, publikacji i widowisk jest opracowywany przez mi­nisterstwo sprawiedliwości. Przewiduje się w przyszłym ty godniu wysłuchanie opinii ra­dy legislacyjnej. W międzycza sie nastąpiłoby powołanie sze rokiego zespołu konsultacyjne go złożonego z przedstawicie­li dziennikarzy, środowisk twór czych oraz organizatorów pu­blikacji i widowisk. Zespół sta nowiłby forum dla przedysku towania problematyki projek­tu ustawy oraz motywacji po­stanowień prawnych. Byłoby to pomocne dla prowadzenia dalszych konsultacji w zainte resowanyeh projektem środo­wiskach.W związku z pismem kato- licko-społecznego koła posel­skiego „Znak” w sprawie dzia łań zdrowia i opieki społecz­
nej mającej na celu ograniczę 

tyczące uregulowania

nie przerywania ciąży, poseł 
R. Buchała poprosił o udziele- lenie odpowiedzi między inny mi Mariana Śliwińskiego.Wskaźnik zabiegów przery­wania' ciąży na 100 żywych u- rodzeń obniżył się z 22,0 w 1978 r. do 20,3 w ubr. Wiąże się to z aktywizacją placówek służby zdrowia, w zakresie działalności uświadamiającej i wychowawczej. Minister za­powiedział zmiany w przepi­sach wykonawczych do usta­wy z 1956 r. o warunkach do­puszczalności przerywania cią ży. Zmiany te powinny się mię dzy innymi przyczynić do zwiększenia stopnia bezpie­czeństwa zabiegów.Na kolejne pytanie posła J- 
Stefanowicza — dotyczące try

Na tropie zbrodniarzy hitlerowskich 
którzy działali w WielkopolsceNa wczorajszej sesji Okrę­gowej Komisji Badania Zbrod ni Hitlerowskich w Poznaniu podsumowano jej dotychczaso wą działalność w latach 1945 — 1950 i 1965 — 1980.Dzięki komisji, z którą współ pracowało wielu prawników, naukowców i działaczy spo­łecznych, można było ustalić rozmiary licznych zbrodni hi­tlerowskich, popełnionych w Wielkopolsce i część ich spraw ców przykładnie ukarać. Zgro madzone w wyniku działań ba dawczych i śledczych materia ły posłużyły też do opracowa­nia wydawnictw, traktujących o historii tak zwanego Kraju Warty.W pierwszych latach po wy Zwoleniu zebrane przez Komi­sję dowody przyczyniły się do ekstradycji namiestnika Rze­szy i przywódcy NSDAP w Kraju Warty — Artura Greise ra oraz grupy funkcjonariu­szy hitlerowskich, winnych zbrodni ludobójstwa. Gdy OKBZH w Poznaniu, podob­nie jak wszystkie takie komi­sje została zlikwidowana, prze kazała do Warszawy akta 197 
KRONIKA DNIA

POCIĄG PRZYJAŹNI Z KONINA

W dziesięciodniową podróż wiodącą przez Kijów, Moskwę, Smo­
leńsk i Brześć wyruszył wczoraj „Pociąg przyjaźni” z Konina. Zgo­
dnie z dotychczasową tradycją, ponad 400-osobowa grupa uczestni­
ków wytypowana przez koła TPPR niemal wszystkich zakładów pra- 
ęy województwa konińskiego, zwiedzać będzie zabytki architektury
i kultury republik radzieckich, spotykać się też będzie z przedstawi­
cielami różnych środowisk Kraju Rad. Przed wyruszeniem „Pocią­
gu przyjaźni” jego uczestnicy wzięli udział w spotkaniu z politycz­
nymi 1 administracyjnymi władzami województwa, w którym m. in. 
wzięła udział sekretarz KW PZPR, przewodnicząca Zarządu Woje­
wódzkiego TPPR — Zofia Zamojska, (kd)

Żużlowcy Unii goszczą Stal 
w ostatnim meczu ligowymAutorzy tegorocznego ligo­wego kalendarza uważali, że bezpośredni pojedynek w ostatniej rundzie między Unią Leszno a Stalą Gorzów będzie decydował o tytule mistrzow­skim. Tymczasem tegoroczne rozgrywki przebiegały pod dyktando Unii, której przewa-, ga nad najgroźniejszymi ry­walami w rewanżowej run­dzie była wręcz przygniata­jąca.Pierwsze spotkanie zespo­łów Stali i Unii, po drama­tycznej walce, przyniosło suk­ces podopiecznym trenera Z. Dobruckiego 56:52. Zwycię­stwo na gorzowskim torze umocniło wówczas pozycję obrońców tytułu i... załamało gorzowian, którzy później do­znali kilku nieoczekiwanych porażek. Leszczynianie, w przeciwieństwie do rywali, de­monstrowali równą, wysoką formę i przed dwoma tygod­niami zapewnili sobie tytuł drużynowego mistrza Polski.Gorzowska Stal walczy z 

drużynami rybnickiego ROW

bu nadawania stopni i tytu­łów naukowych oraz obsadza­nia stanowisk docenta i profe­sora — odpowiedział między innymi minister nauki, szkol­nictwa wyższego i techniki Ja 
nusz Górski. Wyjaśnił że stop nie naukowe nadawane są wy łącznie przez uprawnione in­stytucje naukowe — rady wy działów szkół wyższych i in­stytutów PAN oraz nieliczne placówki zaplecza naukowo- badawczego.Jeśli chodzi o powoływanie na stanowiska docenta i profe sora nadzwyczajnego i zwy­czajnego uważamy, że dla na­leżytej realizacji jednolitej po lityki naukowej w skali kra­ju minister powinien móc cza sami odmówić powołania da­nej osoby na stanowisko do­centa lub profesora danej u- czełni mimo, że ta osoba uzy­skała tam stopień lub tytuł naukowy. (PAP).

spraw przestępców hitlerow­skich oraz obfitą dokumenta­cję dotyczącą różnych form eksterminacji Polaków, także poza Wielkopolską.Po reaktywowaniu komisji w 1965 roku przystąpiła ona do pracy, której rezultatem było m. in. uzyskanie prawie 17 000 ankiet dotyczących zbrodni hitlerowskich, popeł­nionych głównie w Wielkopol­sce oraz przeprowadzenie śle­dztwa w 527 sprawach. Do końca minionego roku, po prze słuchaniu 4 382 świadków i zebraniu setek dokumentów, zakończono śledztwo w 438 sprawach. Większość tych ma teriałów została przesłana do centrali w Ludwigsburgu (RFN) w celu ukarania zbrod niarzy wojennych. Niestety, brak dokładnych danych na temat wykorzystania owych dowodów przez prokuratury w RFN.Obecnie OKBZH prowadzi śledztwo w sprawie zbrodni popełnionych w Wielkopolsce przez funkcjonariuszy gesta­po. (ak) 

i gnieźnieńskiego Startu o iy- tuł wicemistrzowski. W Lesz­nie faworytem tej interesują­co zapowiadającej się kon­frontacji zespołów Unii i Sta­li Gorzów są gospodarze, choć warto przypomnieć, że gorzowianie w ostatnich sied­miu latach, zwyciężali pięcio­krotnie na torze Stadionu Im. A. Smoczyka. Obie drużyny wystąpią w osłabionych skła­dach — w Unii zabraknie kon­tuzjowanego Stanisława Tur­ka, a w Stali, z tych samych powodów, Bogusława Nowaka.Gnieźnieński Start spotka się we Wrocławiu z tamtejszą Spartą, już zdegradowaną do II ligi, i powinien wyjść z tego pojedynku zwycięsko. W pozostałych meczach XVIII rundy mistrzostw ekstrakla­sy zmierzą się: Wybrzeże — ROW, Falubaz — Apator To­ruń, Polonia — Włókniarz. Zgodnie z regulaminem wszy­stkie pojedynki ostatniej ko­lejki rozegrane zostaną w nie­dzielę o godz. 15. (jp)



ZAKŁAD DOSKONALENIA ZAWODOWEGO
Warsztat Szkoleniowy nr 2

w Luboniu, ul. Przemysłowa, tel. 130-466

przyjmuje od zaraz do naprawy z zakresu 
elektromechaniki samochodowej następujące typy 
pojazdów:

• FIAT 125p
• FIAT 126p
• TARPAN (z silnikiem Fiata)

Naprawy dokonujemy dla przedsiębiorstw pań­
stwowych, spółdzielczych oraz sektora prywatnego.

3002-K1

9 Praca
Blacharz lamochodowy 
potrzebny, ul. Krakow­
ska 38 (dawniej Kościusz 
ki). 48462g

Murarza dobrego fachów 
ca zatrudnię zaraz. Za­
miejscowych zakwateru­
ję. Gromadzka 14. 46933g

Przyjmę krawcowe do 
szycia spodni w nowo 
otwartym warsztacie. O- 
ferty „Prasa” Grunwal­
dzka 18 dla 47188g.

Przyjmę krawcową ze 
znajomością kroju. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 47191g.

Murarzy 1 pomocników 
przyjmę, praca stała 
(chętnie całe brygady)
Poznań, Radosna 7 (bu­
dowa) godz. 7—18. 46934g

0 Sprzedaż
Błam, łapki karakułowe 
czarne, płaszcz skórzany 
męski sprzedam. Tel. 
20-23-70. 46765g

Piec Es-ka 40 m! sprze­
dam. Bogucin, ul. Gnieź­
nieńska 18. 43474g

Tchórzofretki hodowlane 
sprzedam Puszczykowo 
Jarosławska i. 48947g

Telewizor Jowisz — gwa 
rancja tel. 776-140. 48300g

Sprzedam żyrandol, lam­
pę stojącą z lat dwudzie 
stych, wózek dziecięcy, 
łóżko — kojec. Tel. 
33-29-02 po godz. 16.

48800g

Sprzedam ciężkiego ko­
nia oraz przyczepkę do 
samochodu osobowego. 
Robakowo 26, 63-122 Gąd 
ki gmin. Kórnik. 48809g

Nowy kożuch, płaszcz 
skórzany damski, futro 
z nutrii — epilowanycn. 
23-Lutego 19 m. 4 godz. 
16—18. 48931g

Suknie ślubną sprzedam. 
Puszczykówko, Dworco­
wa 24, tel. 297. 48948g

Dnia 8 października 1980 roku zmarła nasza 
długoletnia i ceniona pracownica, przeżywszy 
50 lat

ZOFIA KUKURENDA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz. 

13.30 na cmentarzu w Tarnowie Podgórnym.
Wyrazy współczucia Rodzinie Zmarłej

składają:
Dyrekcja, Rada Zakładowa ZNP

i współpracownicy 
Zbiorczej Szkoły Gminnej 
w Tarnowie Podgórnym.

489 54g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
7 października 1980 roku zmarłw 80 roku -ży­
cia, nasz ukochany mąż, ojciec, teść, dziadek

EDMUND CIASTOWSKI
powstaniec wielkopolski.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz. 
10 30 na cmentarzu górczyńskim.

Pogrążona w smutku
żona z rodziną

Rynek Łazarski 11 m. 5. 48738g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
8 października 1980 roku, zmarł w wieku 
67 lat, namaszczony Olejami św. nasz kochany 

ojciec, teść i dziadziuś

EDMUND KONARSKI 
były jeniec obozu Waldenberg lic. członek 
ZBoWiD-u odznaczony Krzyżem Kawalerskim 

Orderu Odrodzenia Polski.
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz 

14.30 na cmentarzu na Janikowie.
W smutku pogrążona 

RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencjl 
ul. Inżynierska IB m. 4. 48915g

4- Dnia 7 października 1980 roku, zmarła opa- 
I trzona Sakramentami św. przeżywszy 83 
lata, nasza kochana matka, teściowa, babcia 
i prababcia, śp.

MARIA GBÓR
z domu Tomińska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm, o godz. 
9.30 na cmentarzu janikowskim.

R O D Z I N A

48643g

tZ głębokim żalem i bólem zawiadamiamy, 
że dnia 6 października 1980 roku, zmarła 
w Bogu moja najukochańsza żona i towarzy­

szka życia nasza najdroższa, najczulsza, naj­
troskliwsza mateczka i babunia, śp.

MARIA RAFIŃSKA
z domu Witkowska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz. 
11.50 na cmentarzu junikowskim.

W bezgranicznym smutku pogrążony

mąż z rodziną

Uprasza sie o nieskładanie kondolencji
48629g

j. Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
T 8 października 1980 roku zmarła nasza ko­
chana siostra, szwagierka, siostrzenica, ciocia, 
kuzynka i przyjaciółka, śp.

ELŻBIETA KOSZEWSKA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm 
godz 13.10 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążoną w smutku
RODZINA

ul Jarochowskiego 56 . 48938g

Pawilon warzywa - kwia 
ty lub małą gastronomię 
albo rożno kupię, tel. 
671-588. 488O4g

M-6 własnościowe w Po­
znaniu sprzedam. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 46601g.

M-3 własnościowe w 
Gnieźnie zamienię na po 
dobne w Poznaniu. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 48754g.

Wezmę w dzierżawę lo­
kal o dużej powierzchni 
nadający się na war­
sztat krawiecki. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 47194g.

Kawalerkę spółdzielczą 
w Kołobrzegu zamienię 
na podobne lub większe 
w Poznaniu. Oferty „Pra 
sa” Grunwaldzka 19 dla 
47067g.

O Samochody
Sprzedam samochód Sy­
rena 105 L, rocznik 1975 
telefon: 466-94. S0-B

Sprzedam Fiata 12Sp, 
1500, rok produkcji 1977. 
Poznań, ul. Swoboda 33 
po godz. 17. 4709(>g

Sprzedam Skodę 1201, 
części. Wyspiańskiego 38 
m. 2. 47151g

Syrenę R-20 rocznik 1979 
przebieg 12000 km sprze­
dam, tel. 671-588. 48805g

BMW 316 nowy sprzedam 
tel. 77-83-00. 48633g

Sprzedam Syrenę 105, 
rok 1978. stan bardzo doh 
ry tel. 42 Przeźmierowo 
ul. Dolna 1. 48715g

Wynajmą mieszkanie M-3 
z garażem, umeblowane 
telefon, balkon, centrum 
od 1 stycznia 81 r. naj­
chętniej gościom zagra­
nicznym, płatne za rok 
z góry. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 18 dla 
47039g.

Poszukuję mieszkania M-2 
lub M-3 na rok lub trzy 
lata płatne z góry. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
18 dla 4S9»«g.

Gniezno — 2 pokoje,
kuchnia nowe budownic­
two zamienię na pokój z 
kuchnią, kawalerkę w 
Poznaniu, tel. 66-56-61.

46992g

S Nieruchomości
Kupię małe gospodar­
stwo niedaleko Poznania. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 18 dla 31ia-Kl.

O Lokale
Zamienię 2 pokoje, kuch 
nia, c.o., kwater. II p. 
na podobne, Komando­
ria, Główna, St. Mlastx 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 46274g.

Z powodu wyjazdu sprze 
dam nowy dom czteropo 
kojowy z tarasem, c.o., 
zabudowania gospodar­
cze, 900 m*, ogród za­
drzewiony, opłotowany. 
Poznań — Antoninek, 
Zbyłowita 9a. 47809g

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 7 paździer­
nika 1980 roku odeszła z naszego grona ser­
deczna koleżanka, długoletnia pracownica Za­
rządu Inwestycji Szkół Wyższych w Poznaniu

ANIELA KANCZEWSKA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 11. 10. 

1980 r. o godz. 8.50 na cmentarzu junikowskim.

Dyrekcja

Koleżanki 1 Koledzy
2O46-K3

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 8 paździer- B 
nika 1980 roku, zmarł nagle w wieku 59 lat B 
najukochańszy mąż, i tatuś, śp. &

TADEUSZ KOZŁOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz? I

8, na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona

żona i córką 1 rodziną

Prosimy o nieskładanie kondolencjl.
Os. Piastowskie 68 m. 13. 48883g |

Dnia 7 października 1880 roku po długie] | 
chorobie zasnęła w Bogu nasza droga siostra, I 
ciocia, kuzynka i przyjaciółka, śp.

ANIELA KANCZEWSKA
i domu Neyinan

Pogrzeb odbędzie się w sobetę. dnia 11 paź­
dziernika 1980 r. o godz. 8.50 na cmentarzu 
na Junikowie.

Pozostała w smutku
rodzina i przyjaciele 

+8706g |

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, te dnia B( 
8 października 1980 roku zasnęła w Bogu B 
po ciężkich cierpieniach przeżywszy lat 79 na- E 

sza najdroższa mama, ukochana teściowa, bab- B 
cia i prababcisi. droga siostra i ciocia, śp.

MARIA KOWALSKA
z domu Szafranek

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz.
13 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążone 
dzieci i rodzina

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Głogowska 67 m. 8. 48834g

tDnia 6 października 1980 roku odszedł od 
nas pozostawiając w nieutulonym żalu 
swoich najbliższych, mój kochany mąż i przy­

jaciel

MARIAN KAYSER
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz.

10 50 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
żona z rodziną.

48726g

t Zawiadamiamy, że dnia 8 października 
1980 roku przeżywszy 64 lata zmarł na­

maszczony Olejami św. nasz głęboko ukocha­
ny mąż, ojciec i dziadek

ANTONI KUBIAK
były żołnierz 7 Pułku Artylerii Ciężkiej.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o 
godz. 9 na cmentarzu miłostowskim,

W smutku pogrążona

RODZINA

4885Gg

PRACOWNICY POSZUKIWANI 
ZARZĄD MIĘDZYNARODOWYCH TARGÓW 
POZNAŃSKICH — zatrudni natychmiast:

— SZKLARZY
— DEKARZY
— PALACZY KOTŁÓW ECA IV
— PALACZY KOTŁÓW’ wysokoprężnych 

WCO-80.Warunki pracy i płacy do omówienia w Za­rządzie MTP Poznań, ul. Głogowska 14, pok. 212 w godzinach 11—13. 2892-K1 l
TEATR WIELKI im. St. Moniuszki w Pozna­niu ul. Fredry 9 zatrudni natychmiast:

— STOLARZA
— PALACZA C.O.
— TAPICERÓW DEKORATORÓW'
— REKWIZYTORKĘ
— MASZYNISTÓW sceny *
— PORTIERA.Warunki pracy i płacy do uzgodnienia.Zgłoszenia w Dziale Służb Pracowniczych fiok. 106, tel. 582-91. 3090-K1

Sprzedam dom piętrowy 
niewykończony Wronki 
woj. pilskie wiadomość 
Warszawa tel. 34-66-67.

2813-K2

Kupię działkę do 0,4 ha 
w pobliżu Poznania. O- 
ferty „Prasa” Grunwalda 
ka 19 dla 47026g.

Wydzierżawię lub sprze­
dam działkę opłotowaną 
0,5 ha w Rokietnicy. O- 
ferty „Prasa” Grunwaldz 
ka 19 dla 46885g.

Sprzedam domek letni 
drewniany w Wojnówku. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 46913g.
Działkę budowlaną w 
Antoniaku względnie Ko 
bylepolu kupię. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 48531g.

• Zguby
Dnia 26. 10. 79 r. został 
wywieziony kotek maści 
szaro-białej z ciemną 
plamką na podbródku 
Wiadomość oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
47630g.
Dnia 28 września w Pusz 
czykówku zgubiono toreb 
kę damską z ważnymi do 
kumentami na nazwisko 
Ewa Andersohn, Poznań, 
ul. Fredry 1 m. 12. Ucz­
ciwego znalazcę wynagro 
dzę. 48068g
W okolicy miejscowości 
Skrzynki, Gądki zaginął 
jamnik szorstkowłosy ja- 
snobrązowy (suczka). Zna 
lązcę wynagrodzę. Wia­
domość: Poznań, Os. Wiel 
kiego Października 5 m

1 216, teł. 201-960. 47713g

Sprzedam nieruchomość 
dom mieszkalny, zabudo­
wania gospodarcze 0.50 
ha położoną Dymaczewo 
Nowe 12. k. Mosiny, las, 
jezioro. Informacja na 
miejscu Gromada Leon- 
tyna. 46865g
Wydzierżawię do 4 ha 
ziemi pod sad. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 46807g,________
Kuplę domek z ogród­
kiem (ewentualnie do re 
montu) do 40 km. od Po 
znania. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
46773g.

tDnla 8 października 1980 roku zmarła po 
długich i ciężkich cierpieniach opatrzona 
Sakramentami św. przeżywszy lat 49 moja 

kochana żona, nasza mama, teściowa i babcia, 
śp.

WALERIA SZCZEPAŃSKA
Msza św. odbędzie się w sobotę 11 bm.

o godz. 11 w kościele św. Jana Bosko w Lu­
boniu po czym pogrzeb o godz. 12 na cmen­
tarzu w Żabikowie.

W smutku pogrążona
RODZINA

Autobusy będą przy kościele w Luboniu.
..... mi r

tDnla 8 października 1980 roku niespodzie- • 
wanie zasnęła w Panu przeżywszy lat 81, 
nasza ukochana mama,teściowa, babcia i sio­

stra, śp.

STEFANIA SZCZEPAŃSKA
z domu Tarajkowska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę U bm. o godz.
1 3.50 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążeni 
córka, zięć, wnuki i rodzina

ul. P. Ściegiennego 113. 48860®

4 - Dnia 8 października 1980 roku zmarła mo- 
• ja kochana żona, nasza matka, teściowa, 
babunia 1 siostra, śp.

MARIA STOPA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz.

12.30 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

ul. Knlewsklego 86T m. 26. 1929-K3

tDnla 8 października 1980 roku zmarł w 
wieku 75 lat, śp.

BRUNON DZIERŻYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz

11.30 na omentarzu górczyńskim.

RODZINA

u! Kolejowa 4« m. 8. 48839g

tZ głębokim żalem, zawiadamiamy, że dnia
8 października 1980 roku odszedł od nas 

na zawsze po długotrwałych i ciężkich cier­
pieniach. opatrzony Sakramentami św. nasz 
najdroższy ojciec, teść^ dziadek, brat, szwa­
gier 1 wujek

IGNACY PRZYBYLSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz. 

13 30 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

Os. Jagiellońskie 105 m. 7
ul. Pstrowskiego 63 m. 7. 48875®

tW głębokim smutku zawiadamiamy, że 
dnia 8 października 1980 roku, odszedł na­

maszczony Olejami św. wielkiej dobroci czło­
wiek, mój najlepszy przyjaciel, najdroższy 
mąż, ojciec, dziadek, ukochany brat i wujek

ANTONI JABŁOŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz. 

12.30 na cmentarzu parafialnym przy ul. Lu- 
tyckiej.

Zona z rodziną
Prosimy o nieskładanie kondolencji
Dom żałoby: Os. Kosmonautów 7c m. 23
dawniej: Czerwonej Armii 26 m. 20 . 48950g

Wielkopolskie 
Przedsiębiorstwo Turystyczne 

„PRZEMYSŁAW”
Centralne Biuro 

Obsługi Turystycznej 
w Poznaniu, ul. Walki Młodych 6

ZAPRASZA na:
REJSY PRZYJAŹNI 

statkiem Tss „Stefan Batory”
S do RostockuW DNIACH:

19 — 23 XI 80 r. i 23 — 27 XI 80 r.
w cenie ok. 6.900,— złotych

0 do LeningraduW DNIACH:
28 XI — 3 XII 80 F.
w cenie ok. 9.620,— złotychW PROGRAMIE:
BALE KAPITAŃSKIE, BALE OR 
GANIZATORÓW, QUIZY, ZWIE­
DZANIE ZABYTKÓW ITP.Zgłoszenia przyjmuje i udziela informacji:
CBOT — Poznań, ulica Waiki 
Młodych 6, tel. 587-96 i 521-03. 3067-K1

Skradziono samochód Sy 
rena nr rej. POZ 19-12. 
Ostrzegam przed kupnem. 
Znającego miejsce garażo 
wrnnia proszę o zgłosze­
nie za wynagrodzeniem. 
Poznań, ul. Kielecka 13.

48117g

0 Różne
Układanie parkietów, szli 
fowanie podłóg z lakiero 
waniem, mozaikę posia­
dam. Tyrakowski, Dzier­
żyńskiego 290 m. 6.

42842g

Zakład elektryczny Tom 
kowiak, wykonuje insta­
lacje oraz naprawy, tel. 
638-31 po godz. 20 . 44305gpr

Wypożyczalnia sukien 
ślubnych, wieczorowych, 
welonów, nakryć do 
chrztu. Liszkowska, ul. 
Gwardii Ludowej 2.

47109g

Telewizory naprawiam 
Przyjmowanie zleceń, tel. 
555-38 godz. 10 — 14 Ko­
pański. 47893g

Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Paderewskiego 1, Ciesiel­
ska. 47056g

Znaczki, plakietki, pro­
porce, krótkie terminy. 
A. Grys. Kościan, Os. Wa 
ryńskiego 29. 43440g

Cyklinowanie podłóg, u- 
kładanie mozaiki. ł.a- 
godzki, tel. 204-700. 47055g

Cyklinowanie, układanie 
parkietów. Tel. 665-945 
Pużycki. 48700g

Poszukuję świadków po­
trącenia 16-letniego syna 
ptzez taksówkę POD 34-67 
nr boczny 2794 na przejś 
ciu dla pieszych Obornic 
ka — Słowiańska dnia 3. 
10. 80 r. godz. 19 20. Wia 
domość: Bieniaszewscy,
Poznań. Os. Kraju Rad 
9E m. 43. Stan ciężki.

48362®

Ostrzegam przed kupnem 
przedmiotów ukradzio­
nych z mieszkania przy 
ulicy Knlewskiego dnia 
29. 9. br. Nagrodę wyso­
kości 20.000 zł wypłacę 
za informacje o miejscu 
przechowywania skradzio 
nych przedmiotów. Dys­
krecja zapewnioną, kon­
takt telefoniczny 443-61 
do piętnastej. 48877g

Bar bistro „Pod kucy­
kiem” kat. II w Kiekrzu, 
Poznańska 19 poleca sma 
czne dania oraz przyjmu 
je zgłoszenia na wesela 
i różne uroczystości.

49798g

Przeprowadzki, przewóz 
pianin — fortepianów, wy 
konuje Kamiński. Telefon 
436-31. 43262g

Regeneruję: teleskooy,
amortyzatory, podnośniki 
Zakład Usługowy. Ko­
strzyn. Świerczewskiego 
13. Kazimierz Biedrow- 
ski. 46752g

0 Matrymonialne
Najszczęśliwsze małżeń­
stwa dyskretnie kojarzy

Femina” 66-400 Gorzów
Wlkp., skrytka 10

1 2614-K3

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
8 października 1980 roku odeszła od nas po 

krótkich cierpieniach pełna dobroci i miło­
ści, przeżywszy lat 50 moja kochana żona 
nasza najdroższa matka, teściowa i babcia

ZOFIA KUKURENDA
z domu Michalak

Pogrzeb odbędzie s’ię w sobotę 11 bm. o godz. 
13.30 w Tarnowie Podgórnym.

Strapiony

mąż z rodziną
48882?

tDnia 7 października 1980 roku w wieku
65 lat. po ciężkiej chorobie zakończył swój 

żywrnt, nasz brat, wujek i szwagier

STANISŁAW BUDZIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 11 bm. o godz. 

12, na cmentarzu miłostowskim.

O czym zawiadamia
RODZINA

48917®

4- Dnia 9 października 1980 roku zmarł po 
• długiej chorobie opatrzony Sakramentami 
św nasz drogi mąż, ojciec, teść, dziadek, brat, 
szwagier, kuzyn i wujek, lat 79

STEFAN WILCZEK
mistrz blacharski i instalacji sanitarnej 

podporucznik LWP. powstaniec wlkp.. odzna­
czony: Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodze­
nia Polski. Wielkopolskim Krzyżem Powstań­
czym. Krzyżem Walecznych, Srebrnym i Brą­
zowym Krzyżem Zasługi. Medalem Niepodle­
głości, Złotą Honorową Odznaką Rzemiosła, 
Złotą Jubileuszową Odznaką Izby Rzemieśin. 
Poznań. Złotą Odznaką za zasługi w rozwoju 
rzemiosła wlkp.. Srebrną Odznaką dla zasłu­

żonych w szkoleniu uczniów.
Msza św odbędzie się w kościele parafial­

nym w sobotę 11 bm. o godz, 14, pogtzeb na 
cmentarzu parafialnym w Naramowicach 
o godz. 15

W smutku pogrążona
żona z rodziną

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 48910g
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POZNAŃ

WIELKI — g. 19 Balet Poznań­
ski: „Draniatic story”, „Odwiecz­
ne pieśni”, „Krzesany”.

MUZYCZNY — g. 19 „Pani pre- 
zesowa”.

NOWY — g 16 przedst. zamkn. 
„Rewizor”.

LALKI I AKTORA — g. 10 
„Dziewczynka z ryżowych nól”.

* * *
KLUB ROZRYWKI „BROWAR” 

— g. 20—24 Kabaret „Kaczmarski, 
Glntrowski”, Koncert Night Jazz 
Orchestra,

I kinZ~|
CHODZIEŻ Noteć: „Powrót do 

domu” (amer.).
CZEMPIŃ: „Lawina” (amer).
GOSTYŃ: „Ojciec królowej”

(poi.). „Chiński syndrom” (amer.)
GNIEZNO: „Hair” (amer.).
GRODZISK: „Zabójstwo chiń­

skiego maklera” (amer.), „Zły 
duch Jambuja” (radź.).

JAROCIN: „Barwj' ochronne” 
(poi.), „Grzeszny żywot Francisz­
ka Buły” (poi.), „Orkiestra Klu­
bu Samotnych Serc sierżanta 
Peppera” (amer.).

KALISZ Kosmos: „Nosferatu- 
wampir” (RFN), „Tylko piętna­
ście dni” (bułg.); Stylowe'. „Obcy 
— 8. pasażer Nostromo” (ang.)- Sy­
rena: „Trzęsienie ziemi” (amer.), 
„Błękitna płetwa” (austral.)

KĘPNO: „Ludzie godni szacun­
ku” (wł.). „Grubasek” (czech.).

KŁODAWA: „Przybywa jeździec” 
(amer.).

KONIN Centrum: „Jeździec bez 
głowy” (radź.), „Powrót do do­
mu” (amer.); Górnik: „Manhat­
tan” (amer.), „Piękna i potwór” 
(czech.).

KROTOSZYŃ: „Piorup kulisty” 
(czech), „Omen” (ang.), „Pies, 
którj' śpiewał”, (rum,).

LESZNO: „Hair” (amer.).
NOWY TOMYŚL: „Znachor” i 

„Profesor Wilczur” (poi.).
OBORNIKI: „Obcy — 8 pasażer 

Nostromo” (ang.).
OBRZYCKO: „Droga daleka

przed nami” (poi).
PIŁA Iskra: „Hair” (amer ); So­

kół: „Godzilla contra Gigan” 
(jap).

PLESZEW: „Olimpiada 40” (poi.)
PNIEWY: „Kobra” (jap.), „Co- 

largol na dzikim zachodzie” 
(poi.).

RAWICZ: „Dziedzictwo” (ang ). 
„Snieżyczka i różyczka” (NRD)

SŁUPCA: „Chiński Syndrom”
(amer.).

SYCÓW: „Książę i żebrak”
(panam.)

SZAMOTUŁY: „Prom do Szwe­
cji” (poi.).

ŚREM Klubowe: „Violette i 
Francois” (fr.); Słonko: „Idealna 
para” (amer.).

ŚRODA: „Pierwsza miłość” (wł). 
„12 prac Asterixa” (fr.).

TRZCIANKA: „Krzyżacy” (poi.), 
„Powrót, tajemniczego blondyna” 
(fr.).

TUREK: „Constans” (poi).
„Błękitna płetwa” (austral ).

WAŁCZ WOK: „Lęk wysokości” 
(amer.).

WRONKI: „Pierwsza miłość” 
(wł-.fr.).

WSCHOWA: „Rewolwer” (wł.)
ZŁOTOW: „Chiński syndrom" 

(amer.).

I RADIO

PROGRAM I: 6.25 Sygnały dnia; 
9 Cztery pory roku; 10.45 Nieza- 
oomniane stronice „Król obojga 
Sycylii” — fragm. pow. A. Kuś- 
niewicza; 11 Rep. z X Konkursu 
im F. Chopina; 12.25 Mozaika 
polskich melodii; 13.01 Przeboje 
świata; 13.25 Tu Radio Kierow­
ców; 13.40 Kącik melomana — 
Paul Hlndeinith: II Sonata F-dur 
na róg i fortepian; 14 Studio 
..Gama”; 16 Muzyka i Aktualno­
ści; 17 „Polemiki” — pr. publ 
muz.; 17.30 Radiokurier; 18 Aud 
public.; 18.25 Nie tylko dla kie­
rowców; 18.33 Koncert życzeń 
19.25 Warszawska Ork PR i TV: 
19.40 Ludowe zespoły Z NRD; 20.05 
Reportaż na żamówienie; 20.30 
Melodie do których chętnie wra­
camy; 21.05 Reportaż z X Kon­
kursu im. F. Chopina; 22.23 Ma­
gazyn Kulturalny Pr I; 23 Wita 
Was Polska — mag. słowno-muz

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 5, 6, 9, 
10, 12.05, 15. 19. 20.

PROGRAM II: 7.35 Konc, poran­
ny; 8.35 Dialogi i zbliżenia; 9.30 
My 80 — aud. S. M.; 9.40 Dla 
przedszkoli „Wojskowa defilada” 
— aud. słowno-muz.; 10 Czytamy 
klasyków — aud. o twórczości A 
Tołstoja; 10.30 Z nagrań Dizzy 
Gillespiego; 10.40 Partyjne słowo: 
11 Organista Amadeus Webersin- 
ke gra utwory J. S. Bacha; 11.35 
Postęp w gospodarstwie domo­
wym; 11.45 Muzyka spod strzechy; 
12.05 Muzyka dawnej Warszawy; 
12.25 Utwory D. Nówki; 12.55 
Moknie w deszczu diabeł — gra 
Z. Jaremko; 13 Wokół spraw na 
szego stołu; 13.15 C. Gounod: 
Fragm. z II aktu opery „Faust”; 
13.36 Ze wsi i o wsi; 13.5(1 U- 
twory wiolonczelowe w interpre­
tacji K. Wiłkomirskiego; 14.10 
Więcej, lepiej, nowocześniej; 14.25 
Tu Radio Moskwa; 14.45 Muzy­
ka Mendelssohna; 15.20 Popołud­
nie dziewcząt i chłopców; 16 Kia 
sycy muzyki rozrywkowej — Co 
le Porter; 16.10 Koncert życzeń 
miłośników muzyki; 16.40 Sie­
dem krów tłustych — fćagm. po 
wieści Marli Klimas-Błahutowej; 
17 Co się wam w tej audycji naj 
bardziej podoba; 17.20 Moje 
pierwsze spotkanie z Gombrowi­
czem; 17.40 „Takie .jest moje zda 
nie” — rep.' 18 Nowiny i nowin 
ki muzyczne, 18.25 Plebiscyt Stu 
dia „Gama” 13.40 Klub Entuz­
jastów New ^ności; 19.05 Poez

Węgiel

Kolejki „za węglem” są jedną ze zmór codzien nego życia, tych miesz­kańców Leszczyńskiego, któ­rzy sami muszą zabiegać o zaopatrzenie w opał. Ubiegły .rok był tego najgorszym przy kładem. Czy w tym roku, przy najmniej pod jego koniec, u- legnie zmniejszeniu nerwowe napięcie, towarzyszące zaku­pom opału na zimę?Jedyny dostawca i organi­zator sprzedaży węgla w Lesz czyńskiem (dla wszystkich od biorców poza przemysłem i państwową gospodarką rolną), to Wojewódzki Związek Spół dzielni Rolniczych i jego tere nctwe agendy — gminne spół dzielnie. Zaopatrują się tam zarówno rolnicy, jak i miesz­kańcy miast. Wszyscy mają o kreślone przydziały węgla lub koksu i wszyscy chcą te przy działy co do kilograma zreali zcwać.WZSR w Lesznie poczynił szereg przedsięwzięć, aby u- spUkoić klientów, aby wyklu czyć potrzebę wystawania w kolejkach. W większości gmin wprowadza się sprzedaż, która polega na tym, że z chwilą nadejścia i rozładowania na plac kolejnej dostawy węgla sporządza się listę klientów z
Konińskie

Po pas w wodzie 
wśród... eksponatów 

muzealnychMuzeum Okręgowe w Koni nie ma trudne waruki lokalo we. Ciasnota sprawiła, że od kilku lat część zbiorów groma dzi się w... piwnicach. W wa­runkach powodujących — nie stety — znaczne uszkodzenia eksponatów. Przed dwoma la­ty informowaliśmy o wpływie na ich stan źle działającej ka­nalizacji. W tym roku dały się we znaki letnie ulewy; niekie dy woda w piwnicach mu­zeum sięgała pasa. Jak się do wiadujemy, część przedmio­
tów związanych z badaniami 
etnograficznymi uległa tak 
znacznemu zniszczeniu, że nie 
które nie nadają się do kon­
serwacji i odtworzenia.Muzeum ma się przenieść do odbudowywanego zamku w Gosławicach. Kiedy to nastą­pi — trudno określić. Faktem jest, że obecny- stan rzeczy trwa o wiele za długo. Jaki jest sens gromadzić ekspona­ty, które następnie w muzeum ulegają szybszemu zniszczeniu niż u swych poprzednich wła­ścicieli?Jeśli tak dalej pójdzie, to po przebudowaniu gosławickiego zamku i umieszczeniu tam mu zeum. prezentować będzie moż na nie tylko historię Zagłębia Konińskiego, ale i... zniszczo­ne bezpowrotnie eksponaty.(woj)
ja 1 muzyka — wiersze K. Bro­
dzińskiego: 19.30 Transm. Konc.
Wielkiej Ork. Symf. PR i TV w 
Katowicach; 20.30 Widziane z ra 
dia — Witold Billop (w przerwie 
koncertu): 20.50 d.c. Koncertu:
21.40 J. S. Bach: Motet na 2 
chóry 4 głosowe BV 225; 22 Teatr 
PR: Dziewięć relacji o Rolan­
dzie, który chciał pochować swo 
ją babcię; 23 Granice jazzu; 23.35 
Co słychać w świecie. 22.40 Mu­
zyka.

Wiadomości: 4.30, 5.30. 6.30, 7.30, 
8.30, 11.30, 13.30. 18.30, 21.30, 23.30.

program III: 8.05 Za kierow­
nicą; 8 40 Co kto lubi; 9 W krę 
gu Enigmy — ode, książki W. Ko- 
zaczuka; 9.10 Przeboje na sakso­
fonie; 9.30 Prosto z kraju — aud. 
publ.; 9.45 Mała poranna muzyka; 
10.35 Kiermasz płyt wytwórni Bał 
kanton; 11 Mam pytania dyrekto 
rze; 11.30 Parada polskich trady­
cjonalistów- 12.05 W tonacji Trój 
ki; 13 Powtórka z rozrywki; 13.50 
„Cała jaskrawość” — ode. pow 
E. Stachury; 14 Laureaci chopi­
nowscy w repertuarze klasycznym; 
15.05 Gitara, kastaniety i piosenka; 
15.30 Nie tylko jazz Zb. Namysło 
wskiego; 16 Posłuchać warto ..; 
16.15 Muzykobranie; 16.40 Waria­
cje na tematy Legranda: 17 05 Mu 
zyczna poczta UKF; 17.40 Studio 
nagrań; 18.10 Polityka dla wszyst 
kich- 18.25 Cza« relaksu; 19 Po w.

Tuleje do każdego silnika

jest i go nie ma
jednej wsi (stosownie do po­trzeb uwidocznionych w kar­tach opałowych) i poprzez jej sołtysa powiadamia o dniu i godzinie, w której każdy mo­że węgiel cdebrać. Bez kolej ki, jeśli tylko dostosuje się do harmonogramu. W ten spo­sób każdy ma pewnpść, że wę giel na niego czeka, a nie on na węgiel. Warunkiem jednak powszechnego zaufania do te go systemu dystrybucji opału jest rytmiczność dostaw do poszczególnych GS-ów.W miastach zamierza się wprowadzić — wzorem Ra­wicza, gdzie już to wyprakty­kowano — sprzedaż imienną na „numerki”. Polega ona na tym, że każdy odbiorca opału otrzymuje w biurz.e opałowym kolejny numer realizacji do stawy i oczekuje na tę dosta wę w swoim domu, a nie przed magazynem. O kolejności do stawy decyduje kolejność zgło szenia, w wyjątkowych przy­padkach pilność potrzeb.Dostawy węgla dla ludności miast i wsi uznaje się za prio rytetowe. Obok zaopatrzenia szpitali, innych placówek służ by zdrowia i opieki społecznej, przedszkoli, szkół i zakładów gastronomicznych. Na końcu kolejki -po opał ustawtona jest administrac ja.
Pilskie

Praca i zabawa na historycznym szlaku
31 000 zuchów i harcerzy z róż­

nych rejonów kraju uczestniczy­
ło w tegorocz,nej akcji letniej 
„Wał Pomorski-80”. Dziewczęta i 
chłopcy bawili się i wypoczywali, 
ucząc się przy okazji i pracując 
w dziesięciu dobrze wyposażo­
nych stanicach, zlokalizowanych 
wzdłuż historycznych szlaków bi­
tewnych II wojny światowej. Bra­
li udział w licznych wycieczkach, 
uczestniczyli w zgrupowaniachTesz.cz.e kilka miesięcy te- mu wielu mieszkańców Mosiny (Poznańskie) nie prze widywało zapewne, że tak gwałtownie zakłócane zostanie zagospodarowanie osiedla w rejonie ul. Nowotki. Gotowe były plany i zaczęto je już realizować: miały powstać cho dniki i parkingi, przewidzia­no oświetlenie uliczne i ułożę nie przewodów telefonicznych, chciano pasmem zieleni odgro dzić od budynków instalację sanitarną na zapleczu dużego pawilonu „Społem”. A jednak prace te utknęły w miejscu. Z dziwnego wszakże powodu.Pewnego dnia mieszkańcy* tej części Mosiny ze zdziwie­nia przecierali oczy, gdy prze widywane miejsce wspomnia­nych robót stało się placem bu dowy. Wiedziano bowiem, że żaden obiekt nie miał tam sta nąć. Zdumienie było tym więk sze. gdy okazało się że ma to być prywatny pawilon handlo wy. Wciśnięty między pawi­lon „Społem” a jeden z blo­ków mieszkalnych, nawet d)a laika budził wątpliwości co do prawidłowej lokalizacji. Dość stwierdzić, iż akurat w tym
w wyd. dźw. — B. Prus „Faraon”; 
19.35 Opera tygodnia — Alfredo Ca 
talanl: „La Wally”; 19.50 „W krę 
gu Enigmy” — ode. książki; 2Ó 
Interradio — aktualności — ma­
gazyn; 20.40 Katalog nagrań Led 
Zeppelin- 21.20 Sarabandy Corelle 
go; 22.08 Gwiazda siedmiu wieczo 
rów — grupa Die Puhdys; 22.15 
Trzy kwadranse jazzu — dysko­
grafia; 23 „Kalendarz” — wiersze 
o miesiącach; 23 05 X Konkurs 
Chopinowski,

Wiadomości: 6.15, 7. 8. 10.30, 12, 
15. 17. 19.30, 22 , 0.50

PROGRAM IV: 8.10 R-TV Szko 
ła Średnia dla Pracujących Histo 
ria Sem. I „Rzym w okresie nrze- 
łomu”. 8.25 Barwy fletu (stereo); 
8.35 Choroby od zwierzęce—Zwierzę 
w domu — aud. w udz. dr. B 
Borowieckiego>; 8.50 Rozmowy o 
wychowaniu — Reakcja dziecka 
na niepowodzenie; 9 Dla kl. IV 
(wych. muzyczne) Muzyka na tern 
po; 9.25 Podróże muzyczne po kra 
ju; 9.40 Dla przedszkoli wojskowa 
defilada — aud. słowno-muz.; 10 
Dla kl. III—VI (j. polski) Jak wo 
dniki udobruchały suma — słuch.; 
10.25 Estrada przyjaźni; 11 Dla 
szkół średnich (wych. muz.) „Czas 
na Chopina; 11.30 Giordano — Akt. 
I opery Andrzej Chenier (stereo); 
12.05 Czas dobrych gospodarzy; 
12.25 Giełda płyt (stereo); 13 J. ro 
syjski; 13.15 Melodie z musicali; 
13.25 Nie tylko dla słuchaczy w 
mundurach. System obrony PRL;

Dostawy węgla kamiennego dla 
województwa leszczyńskiego są 
obecnie realizowane bardziej ryt 
micznie niż w roku ubiegłym. Go 
rzej jest z koksem. Natomiast zde 
cydowanie dobrze — z węglem 
brunatnym. Tegoroczne potrzeby 
regionu (bez przemysłu, uspołecz­
nionego rolnictwa oraz ciepłow 
nictwa) określa się na 520 000 ton 
węgla i jego zamienników. W ro­
ku ubiegłym sprzedano 420 000 ton. 
Tak duży wzrost zapotrzebowa­
nia, to m. in. skutek niepełnego 
zrealizowania dostaw ubiegłorocz 
nych i zmniejszenia zapasów w 
gminnych spółdzielniach, — w 
pierwszym kwartale 1980 roku 
trzeba było te zaległości uzupeł 
nić. Ponadto rosną potrzeby indy 
widualnych odbiorców, którym 
przydziela się opał na podstawie 
norm o'd powierzchni mieszkalnej 
i liczby izb, a producentom żywca 
— r/& sprzedany żywiec.Ponieważ normy przydzia­łów dla ludności nierolniczej i rolniczej na cele bytowe są zdecydowanie skąpe, zaś nie cały węgiel „za świnie” rzeczy­wiście jest potrzebny wielko- towarowym hodowcom, nastę puje wtórny podział części ku pionego w GS opału. Na ogół z korzyścią dla tych, którzy nadwyżką węgla dysponują. Czy nie czas więc zastanowić się nad inną formą rozdziału węgla, bardziej do realiów ży cia przybliżaną? (tt)

specjalnościowych, jak żeglarskie, 
młodzieżowych organizatorów spor 
tu i turystyki. spadochronowe, 
kurs prawa jazdy, itp. dostarczali 
runo leśne do punktów skupu 
„Lasu”, wykonywali prace pie­
lęgnacyjne na okolicznych polach 
uprawnych, a w lasach oczysz­
czali pasy przeciwpożarowe.

W sumie harcerze na Wale Po­
morskim przepracowali 23 000 go­
dzin, (PAP)

Poznańskie

Zgrzytające tryby 
mechanizmu jednej budowymiejscu przebiega wodociąg magistralny, do którego w ra­zie awarii nie można się do­kopać. Wnet też usunięto hy­drant!?) wykonany dla celów przeciwpożarowych osiedla, wmontowując w zamian przy łącza wodociągowe dla pawilo nu.Raźno ruszyła jego budowa — znalazły się materiały. (Tym czasem — to na marginesie — przy tej samej ulicy na budo­wie przychodni zdrowia, rea­lizowanej systemem gospodar czym, nie wykonywano ża­dnych robót i nadal się ich nie prowadzi m. in. z braku... ma teriałów). Sprzeciw przeciwko takiej decyzji wielokrotnie zgłaszał inwestor zastępczy (Okręgowa Dyrekcja Rozbudo wy Miast i Osiedli Wiejskich w Poznaniu) okolicznych domów dla Zachodniej Dyrekcji Okrę

13.50 Tu Studio Stereo; 14.45 Nowe 
nagrania polskiej muzyki ludowej 
(stereo); 15.05 Rep. z X Konkursu 
im. Fr, Chopina (stereo): 16.05 J. 
łaciński; 16.25 Z dala od utartych 
szlaków — Moszna; 16.40 Aud. 
Sport.; 16.50 Radioexpress; 17 Spot 
kania z PWSM; 17.15 Aud. oświa­
towa; 17.25 „Piętnastolatek na 
wojnie” fragm. Oow. J. Korczaka 
„Blaszane nieśmiertelniki”; 17.55 
Pozn. konc. życzeń; • 18.25 Dziś 
pytanie — dziś odpowiedź. Kultu 
ra na co dzień aud. z telef. udz. 
słuchaczy teł. 20-40-21 od godz.12 
—19.15; 19,15 J. angielski; 19.30 Re 
port, z X Konkursu im. F. Chopina 
(stereo). 20.25 w. A. Mozart: Lau 
retamae KV 195- 21.10 Odtworze­
nie fragmentów koncertu Ork. Fi 
ladelfijskiej pod dyr. R. Muttie- 
go; 22.15 Myśliciele i ekonomia 
Iliam Petity — twórca statystyki; 
22.35 Młodzi tamtych lat ŻMP — 
Grunwald; 22.50 Pieśni P. Czajko 
wskiego.

Wiadomości: 8.40, 12, 15, 16. 22.55

TELEWIZJA

PROGRAM 1

15.35 — Obiektyw;
16.15 — Dziennik;

Wszystkie w kraju wytwórnie silników i stacje „Polmozbytu" o- 
trzymują z Krotoszyna (Kaliskie) odpowiednie tuleje cylindrowe. 
Wyrabia się je w tamtejszej Wytwórni Sprzętu Mechanicznego. 
Na zdjęciu: Henryk Wojciechowski przy pomiarach toczonych 

elementów.
Fot. — R. Królak

Kaliskie

20-hektarowy zbiornik 
ożywi turystykę i rolnictwo

W Kobylej Górze powstaje 
zbiornik retencyjny. Przyspie 
szyć ma on rozwój tej gminy 
Kaliskiego.Obecnie trudno bowiem gos podarować rolnikom. Przewa­żają (72 procent) ziemie nis­kich klas. Nieprawidłowe na wodnienie terenu powoduje, że woda z dpadów atmosfe­rycznych nie zatrzymuje się, lecz spływa ze wzgórz. Regu­lacji wymaga dolina strumyka Maresznica, ponieważ po likwi dacji stawów w roku 1945 stra cił on swe pierwotne koryto. Potok jest wartki, nanosi piach na niżej położone użytki rol­ne, a na polach często pojawia 

gowej Kolei Państwowych. Re zultat? Na krćrtko tylko wstrzy mano wznoszenie pawilonu (miał wówczas dopiero funda­menty i było jeszcze możliwe skorygowanie ustaleń). Wkrót ce potem jednak — bez wnik liwego rozpatrzenia sprawy j bez porozumienia z inspekto­rem nadzoru, który wstrzymał budowę — zadecydowano o kontynuowaniu pawilonu.A może rzeczywiście nie by ło podstaw ku temu, by po­stanowić inaczej? Oddajemy głos faktom, a raczej doku­mentom.
V Pawilon zlokalizowano nie- 

, zgodnie z obecnie obowiązującym 
planem ogólnym zagospodarowa­
nia przestrzennego Mosiny, z je­
go autorem muszą być każdorazo 
wo uzgadniane ewentualne zmia­
ny urbanistyczno-budowlane, cze 
go nie uczynione. Tak więc decy­
zja naczelnika miasta i gminy,

16.30 — Dla dzieci — „Piątek z 
Pankracym”;

16.56 — „Dzień dobry, w kręgu 
rodziny”;

17.20 — „Rodzina Połanieckich' ' 
(3): „Pojednanie” — film fab. 
TP;

18.40 Radzimy rolnikom;
18.50 — Dobranoc;
19.00 — Telewizja Młodych przed 

stawia;
19.30 — Dziennik Telewizyjny;
20.10 — Telewizyjne Studio Debiu 

tów, cz 1: „Proszę dzwonić 
do Studia Debiutów”;

21.05 — BLOK PROGRAMOWY’ — 
STUDIA 8;

22.30 — Dziennik;
22.45 — Kronika konkuisu chopi­

nowskiego;
23.05 — Telewizyjne Studio Debiu 

tów1. cz 2.
PROGRAM H

Dwójka dla drugiej zmiany — 

„GŁOS 'WIELKOPOLSKI” przedstawiciele w województwach 
KALISZ: Zofia Pacewicka, ul. Kazimierzowska 4, tel. 736-89. 
KONIN: Wojciech Plutowski, pl. PZPR 1, tel. 266-67.
LESZNO: Andrzej Rutecki, ul. Słowiańska 38, tel. 61-61.
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 7a, tel. 43-56.

ją się samosiejki. Lepsze wy­
korzystanie wody umożliwi in 
tensywniejszą gospodarkę roi 
ną i rozwój hodowli ryb.Zamierza się nadto stworzyć bazę turystyczną, wykorzystu­jąc mikroklimat, dużą (44 pro cent) powierzchnię lasów i 20- hektarowe lustro wody. Rozpo częto już pracę na polu cam­pingowym dla 300 osób.Zbiornik buduje Rejonowe Przedsiębiorstwo Robót Melio racyjnych w Ostrowie. Prace' potrwają do końca 1981 roku. Dotychczas przygotowano 8 hektarów powierzchni; usypu je sią zaporę czołową i wyko­nuje tak zwane urządzenia u- pustowe. (ewi)
zezwalająca na budowę owego pa 
wilonu (notabene inwestorem jest 
pracownik tego urzędu) narusza 
przepisy.
£ Niezgodnie ze zleceniem inwe 

stora zastępczego wykonano pro­
jekt podziału terenu. Stwierdzono, 
że podczas prac geodezyjnych 
przekopano kamienie graniczne 
działki użytkowej przez ZDOKP, 
by udowodnić, że prywatny pawi 
lon na niej się nie mieści. Nadto 
wydano pozwolenie na budowę 
bez dowodów wymaganych prze­
pisami szczegółowymi, jak zgoda 
inspektora sanitarnego czy straży 
pożarnej. W momencie wydawa­
nia tego pozwolenia naczelnikowi 
miasta i gminy znane musiały być 
wszystkie wcześniejsze decyzje o 
zainwestowaniu w ten teren przez 
jednostki gospodarki uspołecznio­
nej (dokumenty wydawane przez 
Biuro Planowania Przestrzennego 
w Poznaniu były każdorazowo 
przekazywane do wiadomości urzę 
dowi). Fakty te, jak i kilka drób 
niejszych wskazują na naruszenie 
przepisów prawa budowlanego.Dziwne więc tryby porusza ły mechanizm tej sprawy. Zbyt wiele budzi ona wątpliwości i zastrzeżeń, by nie zaintereso­wały się nią władze wojewódz­kie i odpowiednie instytucje kontrolne. W imię szeroko ro­zumianego przestrzegania po­rządku prawnego, fbop)'

Premiery dnia

10.00 — „Rodzina Połanieckich” 
(3): — „Pojednanie” — film TP;

11.25 — „Gwiazdozbiór” — Char- 
lie Chaplin, cz. 2;

16.00 — Język francuski, 1. 1;
16.30 — Język rosyjski, 1. 1;
17.00 — Dla młodych widzów — 

„Był sobie raz człowiek” — 
franc. film animowany;

17.30 — Klub jazzowy Studia Ga­
ma — Vademecum;

18.10 — „Małe kino”:
18.30 — Spotkania literackie;
19.00 — Piosenki tygodnia;
19.10 — Teleskop;
19.30 — Dziennik Telewizyjny;
20.15 — „Gdzieś w małym mia­

steczku” (il) — serial fab.;
31.30 — 24 godziny;
31.48 — Jojk dla komputera — rep 

film.;
32.20 — „Gwiazdozbiór”, ez. 3 — 

Charlie Chaplin.


